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Ceny o g ł o s z e n i 
Przed tekstem L t l-a strona 40 V 

za w m/m I tam. strona 5 lam, w 
. k i c i . 40 |r . i oakrologi 29 Jr.i iwy -
tcaaitt* 15 gr 1 itrem* 10 tamów. dro­

bna 13 p. aa wyrazi dla poizakuja-
• Toh pracy 10 Jr , oaimniajiaa ogto-
t iaaia 1.20 1Ł1 dla b.irobotn. 1 a i . 

Oztoszetita dwukotorowe o 50 proc 

draże): orJoszcnia zagraniczne 1 

trójko! orowa o 100 proc drołej. 

Za termin druku admtntstiacła ale 
odpowiada. — P. K. O. Nr. 6800'' 

Budowa największej .tarny świata. 
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lem Wezery postąpiło juz | stąpi próbne obciążenie woda. 

Liczba bezrobotnych 
w z r o s ł a 

o 3.844 osoby. 
Warszawa. 7 marca. — W ostatnim 

tygodniu lutego liczba bezrobotnych w 
Polsce powiększyła się o 3,844 osoby I 
wynosi obecnie 365.648. Z tej liczby za­
siłki ustawowe pobrało 

12<U3S osób. 
Częściowo zatrudnionych było 94,148 0-
sób. Liczba bezrobotnych w poszczegól­
nych okręgach wynosiła na 1 marca-
Śląsk 62.041. 

łódź — miasto 37,571. 
Sosnowiec 21.125. Poznań I7.J84, Często 
chowa 15.602. Warszawa (miasto) 20.65U 
osób 

Olbrzym powietrzny dla Francji. 
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Sprawę, połączema Łreferował poseł 
AntoniPączek. W wvniku parugodzin-
nych narad rdecydowano się 

połączyć natychmiast 
we wepólną organizację centralna, pod 
nazwą „Polski Zespól Pracy". 

Poza tern powołano do życia F»rra4, 
i ustalono wytyczne ideowa „Polskiego 
Zespołu Pracy". 

Kallio otrrymal misją utworzenia ga­
binetu fińskiego. 

Niem-1 rzem, poczem zostanie lotnika 
e c h ^ n a ^ n U ^ ^ Steindorffa (u dołu) odstawiony do fran 

brzym powietrzny „Rohrbach Romar" od cuskiego portu St. Raphael. 
byl rwe pierwsze loty próbne nad mo- _ 

cr 

Powódź w okolicach Bydgoszczy. 
Ewakuacja domów nadbrzeżnych. 

Saperzy, strażacy I policja w ostrem pogotowiu. 
ponad poziom normalny. Wobec wytwo­
rzenia się zatoru pod Nieszawą j Chełm 
nem powódź Jest meunikniona. Do Nie­
szawy I Chełmna przybyły •~, ! : 7 

oddziały saperów, " * ^ | ( f 

Bydgoszcz. 7 marca. Wczoraj o go­
dzenie 6-teJ wieczorem wody na Wiśle 
koło Brdy podniosły się do wysokośc 

sledmlu metrów 

l i c z n i m o r d e r c y i n w a l i d y 

w sz r i e r W U r k * ™ ^ ~ > »•«•»• ^ Ryszce, oskarżonym 
C m , T ^ ^ B S a i l ? ^^"owanTe 
: h o d z i 
^rzypad*1*" 

przed sądem w Katowicach. 
(Od wł. kor.) — Przed 

Vrn w Katowicach odbyła 
>a n t j s ° f p r a ^a pizec wko 21-let 

Mal iT^^Jl IpRo roku na szosie 
d y Jó»VT T 6 w l <a . a Wełnowcem 

e f a Madeja, 

r°cesy Polaków w Paryżu. 
Dwaj lekarze skazani na wiezienie 

7 mi — 

0 » « 

clenia. f r 

t l f f i o d ^ M D r iVsl e! r

n, a r c a- Wczoraj przed są-
W I C V | V f r j g j Ą c h odbyła sie sprawa P>1 

"ięża F 0 s k arżonej o zamordo-
I . .„ r r ancuz a . Didochową 

e f i j ^ ^ d n a w karnym sądzie ape 
' ^'chaia! n a , a w i e oskarżonych 

chari W r ° 2 o w s k l , lekarz 1 dv-
T e m D S k , m ««^a r Z ( W i y w s p ó 1 

«sow' B n > n i s ławsk i im I nauczy-
w'Czń\XTią o systematyczne 

Łupem Zbrodniarzy padło tylko 
pięć papierosów, 

wartości 20 groszy. 
Oskarżeni z całym cynizmem przy­

znali się do w;.ny. Sąd skazał Szyszkę na 
8 lat, a Mazurka na 6 lat ciężkierjo w ę-
zienia. Oskarżeni wyrok przyjęli z uśmie 
chem. 
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spędzanie płodu co nawet w Jednym wy 
padku spowodowało 

śmierć robotnicy polskiej. 
Sąd w l-s-zej instancj-l skazał Mrozów 

sfldego na 3 — Bronisławskiejfo na 2 la­
ta Wąsowiczównę na sześć miesięcy 
wiezienia. Sąd Apelacyjny podwyższy! 
wczoraj ten wyrok na 4 — Bronisław-
sklego na 3, a Wąsowiczównę na 2 lata 
więzienia. 

Skandaliczna aiera filmowa 
w Ł o d z i . 

Patrz str. 2-ga. 

SZCZEGÓŁY KATASTROFY LUIZO 
w K r a k o w i e . 

Pilot roztrzaskał głową o zmarzniętą ziemią. 

9otowania do tegorocznych regat. 

Hl e d < Vor ' U n i w e r s y t e t u w Oks-|cu marca między Oksfordem a Cambrid-
kt6re » f t 5 Z n e n i ' regatami wioś-'ge. Zawody te są najważniejszem zdarzę 

Ł a j J a. rozeiirane w koń niem sportowem wiosannem Andiii. 

Kraków, 7. 3. — Wczoraj w południe 
w bliskiem sąsiedztwie parku lotniczego 
2 pułku lotniczego w Rakowicach na dro 
dze, wiodącej obok zakładu wychowaw­
czego ks. Pijarów runął 

druzgocąc się doszczętnie 
aparat typu ..Breguet" nr. 60-45, gtre-
b.ąc pod sobą pilota pporucznika Jana 
Góreckiego. 

Na m i e j s c e wypadku zbieg) się olbrzy 
ml tłum, który wkrótce usunęła polirja 
oraz kordon wojskowy, który sprawo­
wał obok leżących szczątków aparatu i 
trupa pilota wartę. Na miejsce przybył 
nadkomisarz U. P. Sewiński, poczem z>s 
chała kom sla sądowa. 

Start ppor. Góreckiego odbył alę spo­
kojnie. 

Ppor. Górecki wyrtartował na samolo­
cie „Breguet" na dwupłatowcu przezna­
czonym do jaz<Jy na 

dwie osoby, 
celem odbycia lotu ćwiczebnego. W po­
łudnie krążył na aparacie nad rakładem 
ks. Pijarów i nad łąką leżącą opodal. — 
Znajdując sę na nieznacznej wysokości, 
bo zaledwie lt)0 metrów, poślizgnął się 
na wvażu l zachwiał nad domami Rako 
wic. Lecąc w kierunku łąki natrafił na 
nieszczęśce na rosnące wokół łąki koro 
ny drzew wysokości blisko 40 metrów. 

Pędząc na aparacie 
zawadził skrzydłami 

o Jedno z drzew\ łamiąc jeuo wterzcho-
łek. przyczem złamały ślę obydwa 
skrzydła aparatu. Aparat runął na drocę, 
druzgocąc się na drobne kawałki I ła­
miąc silą uderzenia parkan ogrodu. 

Upadając z aparatem ppor. Górecki 
został wyrzucony z kabiny i uderzył 

głowa o zmarzniętą ziemie 
drogi, doznając pęknięcia czaszki co spo 
wodowało natychmiastową śmierć. 
Zmarły tragicznie pilot pochodził ze Sta­
nisławowa gdzie mieszka Jego rodzina, 
Lfczył lat 25 i był pilotem 22 eskadry 2 
pułku lottrczego. Egzamin na pilota zło­
żył we wrześniu 1930 r. Śmierć ś. p. 
ppor. Oóreckiego wywołała szczere 
wsnółczucie u kolegów, wśród których 
cieszy? $hj sympatią. 

posiedzenie se jmu . 
Warszawa, 7 marca. — Najbliższe ple 

narne posiedzenie sejmu odbędzie się w 
nadchodzący poniedziałek o godz- 9-ej 
rano. Posiedzenie plenarne senatorów 
B. B. odbędzie się 

we wtorek 
10 bm. o godzinie 11 -ej rano 

O d e o n 
P r z e j a z d 2 . iii!!! Z i ! W o d e w i l 

Główna 1. 

Po ram I - . . y w Łodzi I Najwięksi ulubieńcy starych 1 młodych I 

P A T i P A T A C H O N 
rozśmieszają nawet głazy swoją ostatnią przebajeemą najnowszą 

i najdowcipnieiszą kreacją jako 

K r ó l o w i e m o d y 
Najnowsza rewia kawałów- Sensacyjna walka z duchami. 

Nadprogram: „ M i a s t o m i l i o n a p o l e g ł y c h * * 

które rozbijają zatory dynamlttem. 
Wzdłuż Wisły między Fordonem I 

Bydgoszczą znajdują sie w pogotowia 
okoliczne straże pożarne l policja. Domy 
położone na wybrzeżach 

zostały ewakuowane. 
Droga z Fordona do Gądecia I do Dolne­
go Strzelca zostały zalane. Osady Fauci 
i Loskih stoją pod wodą. Ludność zdoła­
no na czas ewakuować. 

Pod Chełmnem Wisła częściowo tar 
lała 

okoliczne drogi. 
Pod Fordonem lamią lody cztery specjał 
ne statki „Narutowicz", „Bu?" oraz dwa 
lodołamacze gdańskie „Brache" 1 „Dre-
wens". 

R O Z W I Ą Z A N I E P A R L A M E N T U 
T U R E C K I E G O . 

KemaJ Pasza rozwiązał parlament ftf» 
recki. 

O L B R Z Y M I A T R A N Z A K C J A PRA­
S O W A W A M E R Y C E . 

Józef Pulitzer, syn założyciela elbrzy 
miego koncernu prasowego sprzedał pil 
ma World, Evening World i Sunda] 
World za 30 miljonów dolarów, 
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P i e n i ą d z e s ł u ż ą c y c h i r o b o t n i c 

W KIESZENIACH OSZUSTÓW. 

Skandaliczna afera filmowa 
w Ł o d x L 

Atelier „V;te-fIm" przestał istne?. 
Łod*, 7 marca. W ostatnich dniach 

/ódzkie władze bezpieczeustwa wpad/y 
na trop mocno podejrzanej dziaMIno^ci 
n i e d a w n o p o w s t a ł e g o ia terenie t t R S t e -
go miasfa atelier filmowego, które pod 
nazwa „ ita Filmu'' zainstalowało sie 
Drży ulicy Karola Nr. 26, 

no.ść wystąpienia przed objektywem na 
wypadek kręcenia filmu łódzkiego. 

POD „OPIEKĄ". 
Ponieważ już od pierwszej chwil' nie 

dawali on ; lękojmi należytego prowadzę 
na tego roiiiaju zakładu — Łódzkie Sta 

Krylenko domaga się śmierci 
dla 5-c'iu mienszewików. 

Moskwa. 7.3. (Od wł. kor ) Prokura- zażądał dla pięciu z nich. a mianowicie 
tor Kryleiiko w m o w i e swej, reasumują Grohmana. Szera, Jakubowicza, lnsbur-
Cej wmv mienszewików g * i ^uchanowa kary śmierci. 

oskarżonych o kontrrewolucję 

skazana 
b a n d y t k i 
na rok wręzien a, 

W Warszawie, która jest ośrodkiern j r o s t w o Grodzkie roztoczyło nad atelier 
(czujną opie'ę która pozwoliła w porę 
j usunąć zło, jakie c/a ; 'o się w oszukań­
czej działalności Vita-F lmu. 

Władze bezpieczeństwa nie chcąr do 
puścić do zaognienia się stosunków pa­
nujących w atelier, wkroczyły tam, — 
stwierdzając 

skandaliczne nadużycia. 
Okazało się mianowicie, że Mickun-

Miciński inV&sowane sumy kierował 
do swej kieszeń i r/.ucal niemi na prawo 
i lewo. 0 kriqżkach zatem, stwierdzają­
cych wpływy i wydatki mowy nie było. 

Dowiedziawszy się, że władze bezpie 
czeństwa obserwują dzintalność atel er 
filmowego — Mickun-Micinski 

zbietfł w niewiadomym kierunku. 
Za główną sprężyną tej afeiy wszczę 

to poszukiwania. 

produkcji filmu p'>lskiei;o. istnieje cal> 
szerec tego rodzaju instytucyj, k'óre o-
parte na pewnych zasadach i posiadają­
ce pewien kapitał — kształcą młodych 
adeptów sztuki kinomatosrraficznej. 

Dość często sie zdarza, że bvli człon 
kowie tych instytucyj filmowych z ta­
kich lub innych względów zwolnieni z 
atelier filmowego, posiadając pewien za 
sób wiadomości z dziedziny kinemato­
graficzna j wyjeżdżają do miast prowin­
cjonalnych i tu próbują założyć analo­
giczne studia-filmowe. 

Często intencje byłych adeptów sztu 
kl kinematograficznej są dobre, jednak 
brak pieniędzy, które są podstawą orga­
nizacyjną zwłaszcza tego rodzaju zakła 
dów — 

intencje te spaczą 
I wówczas działalność atelier filmowe­
go koliduje z prawem; polega bowiem 
na zwykłej aferze. 

Zdarza się również, że usunięci z a-
t:licr warszawskich „operatorzy" lub 
„reżyserzy" z gruntu przystępują na pro 
wincji do kolidującej z prawem działał 
ności: jedynym Ich celem jest nabić kie­
sę 1 ulotnić się czemprędzej ze złotodaj­
nego terenu zanim policja nie pocznie 
im deptać po piętach. 

ENERGICZNY FILMOWIEC. 
Przed dwoma miesiącami do Lodzi 

, iuybvł z Warszawy niejaki Mickun-Mi 
ciński podający się za reżysera filmowe­
go. 

Wynajął lokal przy ulicy Kacola 26 i 
tam założył atelier filmowe pod nazwą 
.,Vita-Film''. Urządził biuro, wydruko­
wał oficjalne blankiety i koperty firmo­
we i dał do wszystkich pism miejsco­
wych ogłoszenia 

o pohukiwaniu artystów i statystów 
dla nakręcania nowego osnutego na tle 
Lodzi — .filmu. 

Oczywista amatorów, którzyby chcic 
M utrwalić się na taśmie filmowej — nie 
zabrakło. Zgłaszali się więc do Vita-Pil-
mu przedstawiciele wszystkich sfer spo 
tocznych począwszy od służących, a 
skończywszy na osobach bardzo zamoż 
nvch. 

DWIE GRUPY. 
Właściciel atelier nie posiadając abso 

lutnie żadnych funduszów postanowił na 
zgłaszających się 

dorobić majątku 
w tym celu wszystkich podzielił na dwie 
grupy: na artystów — udziałowców i 
statystów. 

Z artystami Mickun-Miciiiskl zawie­
rał na blankietach firmowych umowy, 
moca których zobowiązywali się oni wy 
kupić pewną ilość udziałów. 

Po wykupieniu takiej akcyj, która 
kosztowała sto złotych, artysta stawał 
się udziałowcem firmy i miał pierwszeń 
siwo udziału w pierwszym nakręcanym 
Rlmle. 

Chętnych posiadających, trochę za­
oszczędzonych pieniędzy było wielu. 
v ' iektórzv wykupywali nawet 

po kilka akcy]. 
Jeśli chodzi o statystów, których zna 

lazła się cała armja. to od nich pobierano 
tytułem kaucli 10 złotych, 

d;ij'»c im w zamian w perspektywie moz 

Czerwony kur 
v& fabryce Finstera. 
lA&i. 7 marca. W dniu wczorajszym 

w godzinach wieczornych w fabryce 
Teodora Finstera przy ulicy Juljusza 17 

wybuchł pożar 
w oddziale tkalni. 

Pożar ugasili robotnicy przed przy­
byciem straży ogniowej. Przyczyny po­
żaru narazie nie ustalono. Straty nicwiel 
kie. 

• • • 
W makatka Chwąleneloe, pod Kali­

szem, wybuchł ubiegłej nocy pożar, któ 
rv strawił stodołę wraz z zapasami 

Zeszłorocznych zbiorów. 
Przvczvną pożaru zbrodnicze podpa 

fenie. Przestępcy narazje nie ujęto- Stra 
ty sięgają wysokości 30,000 zł. 

• 
\ \ $ wsi Nosków, w powiecie kafi-

sJtha. *»al1ł się dom mieszkalny oraz o-
bora wraz g inwentarzem żywym na 
s*łio4* kolonisty Ignacego Azemca. -
Prsjrczyna pożaru wadliwe urządzeni* 
praewodn kominowego. Strat* wy«os*a 
akoło 10,000 złotych. 

UCZNE O F I A R Y . 
Dz!ś, gdy władze położyły kres dzia­

łalności tej oszukańcze.' instytucji — wy 
chodzą na jaw niesłychanie sensacyjne 
szczegóły. 

Okazuje się, że na statystów anga­
żowano biednych ludz.j i wyłudzano od 
nich pieniądze. 

Najl czniej wśród statystów reprezen 
towane były 

służące i robotnice, 
które swoje ostatnie oszczędności kiero 
wały do kieszeni hochsztaplerów Ogó­
łem, jak narazie stwierdzona zdążono 
od nn;vvnych wyłudzić sumę około 10 ty 
sięcy złotych. 

Suma ta pow ększy się, gdy do władz 
zwrócą się z zameldowaniem o poszko­
dowaniu wszyscy „artyści" i „statyści". 

7 Poznania donoszą: 
Przed Sadem Okręgowym w Pozna­

niu stanęły dwie kobiety. 
Aleksandra Plucińska i Aleks-nidra Ra-
dziejewska pwdiodza.ee z Płocka, a o-
skarżone o napad rabunkowy. 

Zaczepiły one na dworcu niejaką 
Franciszkę Marcinkowską zapytując ją. 
czy nie znalazła rzekomo przez nie ^ r u 
bionych pieniędzy'. Naiwna kobu-ta 
Chcąc pokazać bezpodstawność domy­

słów, pokazała na dowód swoją gotów­
ko w kwocie 300 zł. i 10 Irauków.' 

W tej chwili obie rzuciły się na Mar 
cinkowską i wydarły jej pieniądze z re­
ki i zbiegły. 

Zarządzony natychmiast pościg ujął 
bandytki, lecz piejiiedzy już nie znale­
ziono. 

Sąd po naradzie skazał ka/dą po 1 ro | 
ku więzienia. 

l\\\\m\\ i 
w Leningrad 

Leningrad, 7. 3. - V7 ]«* , 
magazynach, należąych do T(J P ]M«n przysiek 
S?<vvwczeto ludność zd«*"*,. a \ l 1 dnia 
dzenia wewnętrzne i iV . r7;u,,y 0 

roztfraSiła tow* . j \ s * ' * ' b 
Powodem grabieży było m ^ dinar, i S S , a r u S 2 

żywności mimo p. zedkładaO!*, „ <-'m U m |esl 
Zawezwana milica G W j fl^O sz, 

tłumem, w wyniku C 2 . * > « , . . . " ' • " ' < ' <n*ll\ 

C z a r o t f z i e l s H a m a s z y n k a o s z u s t a . 
Fabrykant banknotów skazanv na rok wązJema. 

Z Częstochowy donoszą: 
Przed Sądena Okręgowym w Często 

chowie stanął Stanisław Mielczarek 
O t k a r l o o y o sprytne oszustwo. 

Oto Melcz.urek w listopadzie r. ub. 
pojawił się we wsi Kuleje, pow. często­
chowskiego, podając się za agenta do 
sprzedaży różnych maszyn, trafił in. in. 
do tamtejszego gospodarza Franciszka 
Hadlaka. Ucząc na eliytrość i naiwn,.ść 
km ;otka. zwierzył się mu w sekreck*. i i 
posiada aparat do robienia odbitek bank 
notow. które są jeszcze lepsze, niż praw 
dzWe. Chłopek dał się skusić nęcącej 
pro!>ozycjl i za chwilę z pod tajemniczej 
prasy, gdz;e włożono jeden banknot 10-
złotowy. Mielczarek wydobył dwa ta-
k'e banknoty. Badiak był z a c h w y c t M i y . 
nie zauważył bowiem, że osznist zręcz­
nie w czas!e manipulacji przy cudow­
nym aparacie zdołał 

podłożyć drugą 10-złotówke. 
Skwapliwie wyjął tedy ze schowania 
300 zł. I wręczył jej wędrownemu cudo­
twórcy dla odbicia w podwó'ne ilości 
Mielczarek w obecności gospodarza wio 
żvł banknoty pod prasę, zalecając mu, 
abv je wyjął za kilka dni. Ody wyzna­
czony termin upłynął, gospodarz ostroż­
nie otworzył prasę I zamiast spodziewa­
nych 720 zł. znalazł tam tylko... kawał­
ki starych gazet. 

Po rozpatrzeniu tej tragikom^znej 
sprawy sąd skaza! Mielczarka na 1 r.*k 
więzienia. 

Złodzie je 

W 09110 |lHlja!l!I. 
Łódź, 7. 3. — Ubiegłej nocy niewykry 

ci dotr;d sprawcy po przecięciu żelazne­
go skobla u drzwi dostali się do sklepu 
galanteryjnego Borucha Korzesza przy 
ulicy Północnej 7. 

Łupem złoczyńców padły 
pończochy i skarpetki, 

wartości 400(1 złotych. O kradzeży za­
wiadomiono Urząd Śledczy, — który 
wszczął energiczne poszukiwania. 

* * w 
Z mieszkania Jana Bvrkowa przy ul. 

RoHcińskiej 21 skradz<ono 500 złotych w 
gotowce oraz skrzypce i detektor, ogól­
nej wartości 200 złotych. 

• • • 
Z domu parafialnego przy ulicy Sien 

kiewicza 38 sktadziono na szkodę księ­
dza Bernarda Rygielskiego kożuch oraz 
330 złotych w gotówce. 

We wszystkich wypadkach sprawców 
kradzieży narazie nie ujawniono. 

lów jest c e;ko rannych. D«£|jj n.użlnw 
masowych a res^J, i^mi w n.e 

" 1 1 1 1 Pragnień ai 

KOBIETA-WAfc:^ 
to tu i n k ł i , t l z a 

GINA M | g tójŁ-
. n\6 M l u , ^ i i i i i 

Źons ciy koch.nk'7 j t „ . . r"dz:eoui 

' , n a co rzeźni 

I. mu 

Kronika piotrKo* 
S O Ł T Y S - D E F R A U D A 

<4> Nie po raz pterwsey z<larz* — ( 
oskarżonych zas',i*la fnnkcKwrN* * 

'̂j 'na skutek 

. \ 4 n
 c z p " u. 

kradzież fuiiJus^ów s k a r b o w y * a' 1 ! .^ni Zu/.naf 

sikarbiKwych. Wszak niedawno t 
tysów przez Sad Okresowy 

sumkowo wyinlar kary 
Sjrosza publlcmeiro, skoro wjT* 

•vnvm cza 

W 5 , t 0 <ów. 
został 

snb'. że 
n a WOl||o« 

Oto onegda) rnowu zasiedl s ł 
n\cti Sadu Okresowego w P io* * 
I lipie, umiity Czerwiewtee. na* * 
trzak, któremu akt r>sk.irżi-nłil ^TiĘL^'^ k n b \ t . . 
ole 1457 zł. 78 w . z f i m d i w r * * J 3 l i J I V V t > gO s? 
g a c e n i e poda<kow. Pietrzak & * 
pieniędzy rzadrrwych „ws-p^^iA 
sptnitę weksli, zaclac^c-tych na ™ 
Sad Okrcco^'y skaza.! go na cz**^ 
ztcnla. 

| ^onstato' 

• martw, 

K 1 N O - O Z W I T K O W E 

Kllińaale^o 178. 

Od wtorku, dnia 3 do poniedziałku dnia 9 marca 1931 roku włącznie: 
Zapraszamy w imieniu gwiazd i wytwórni do naszego kin* na najwspanialszy film dźwiękowy p-b 

„ P A R A D A P A R A M O U N T U " 
Conferansierkę prowadzą w języku polskim M f R A ZIMIŃSKA 1 KARJUS2 MASZYŃSXI 

Nad program: Dodatek dźwiękowy - ^ — • — - • — 
N».ienny p r o j r . m : R y c e r z m i ł o ś c i w rol.ch g-Awnych: Lily Damita, Wiktor M c Laglen i Edmund Lowe 

Di med. 

p o w r ó c i ł 
ul. Andrzela 5. Tel. 159-40. 

Choroby skórne, weneryczne I moczopłclowe. 

Naświetlanie lampa kwarcową. 
Przyjmuje od 8 — 11 J od 5 — 9 po iL 
W niedziele i Swle'a j d 9 — 1 przed pot. 

Dla pari oddzielna poczekalnia. 

P O J » A l > N I A 

WENEROLOSICZMA 
L e k a r z y - s p e c . a l l s t ó w 

Z A W A D Z K A 1 
ciynna od 8 raoo do 9 wUczót. od 
11 — 12 i 2—3 p n y i m u j * kobitta Ukarz 

w aledziele i SwicU od 9—2 pp, 
l.eczuii.ł chorób 

W E N E R Y C Z N Y C H i S K Ó R N Y C H 
P O R A Ć A 3 st . 

r G . IRty d z e w s k l 
b. lekarz Szpitala Św. Łazarza w Warszawie 

C h o r o b y s k ó r n e i w e n e r y c & a e . 
Prty imuU od 7—9 wiecz , w niedzitle od 10—1 

n i . Z a m e n h o f a N r . 6 . 

D r . J . N A D I L 
A K U S Z E R J A CHOROBY K O B I E C Ł 

godz. przyjęć od 3—5 po poł. 
Pomorska Kr 7 teł. 127 84 . 

Dr. N. HALTftECHT 
Choroby skórne i weneryczne. 

Piotrkowska 10. 
Przyjmuje od 8—10 r., od 12—3 po pot. I 6 - - ° 

wiecz. W niedzielę i święta od 9—1 po pot. 

Dr. med. 

Z . R A K O W S K I 
KONSTANTYNOWSKA 9. TeL 127-81. 

Specli f lst i chorób uszu, nota, zardła I pluc. 

Przylmuje od 12 — 2 I 5 - 7. 

Od 10—11 I od 2—3 w Lecznicy, Zgierska 17. 

Dr. med. 

H . L U B I C Z 
Speclallsta chorób shórnych. wenerycznych 

( moczopłclowycb, 

LI. Ceglelnlana Nr. 43. Tel. 141-32. 
•rzyjmnje 8 - 10, 12 — 2 1 5 — 8 w niedziel. 

I święta 9 — 1. 
Dla pad oddzielna pocrekalnla. 

BRONISŁAW KOWALSKI 
ZEGARMISTRZ - JU&ILER 

Łódź, ul. Zachodnia Nr. 29. (Róg 11 Listopada) 
Piotrkowika Nr. 3. 

Poleca w wielkim wyborze 
Z E G A R Y Ś C I E N N E , Z E G A R ­
K I , B I Ż U T E H J Ę , O B R Ą C Z K I 

Ś L U B N E 1 t . d . 
urzędnikom państw, na dog. warun 

WaielUU r«para«|e w zakres 
zegarmiilrzotłwa i j u b i l a r a t w a 
wcnodza.ca wykonywa tolidnia. 

D O K T Ó H 

h . m i m w i s ' M 
przeprowadzi! się oa ul. 

C e g i e l n i a n ą 3 3 , tel 2 1 6 - 9 0 

Specjalista chorób skórnych I wene­
rycznych. Elektroterapja. Leczenie 

lampą kwarcową. 
Przyimuje od codz. 8 — Z I od 5 — 9. 
W niedziele l święta od 9 dn 1 w pot. 

Dla Pań oddzielna poczekalnia. 

izej lakoac! przy-
tem n a f i < d t l i i p r z y r z ą d y 
ogrodniczo • pszczelni cze oraz na­
wozy I preparaty eheasiczne dla 

celów ogrodnictwa, polecała: 

Składy L. JASIŃSKIEGO 
prowadzane od 1870 r, 

w Łodzi. ul. Andrzeja 10. tel, 168 56 
w Łęczyey. ul Poznańska 30, tel. 125 

Cenniki na zadanie hezptatn-e. 

P O Ż Y T E C Z N A \yV'ST* f j 

Zwląeek Pracy Obywatelski*!^4 
kowJe, w>r'tranter»wt»it wlasnern 
I pracy Wyista-wc Przemysta Alt* 
ra zosta.r»le otwarta w nled-zie'*' ^ 
b. r. w sali Rady MlefckleJ $\ Ctk 
sWejro. Wys tawa t n w ć będzie * 
I mbchmile nadzwyezaf udane ' 
koname: zołie!'ny, kil imy, latW^ 1* 
ny krajowy, koiror-K lampy, sł 1 

nych ploknel roboty przedmW** 
pracą kobiet noKkkrh, we w t a " 1 ^ 
kra/kzwych .turowcAw. 

I kl 
W 

I 
l i 

AKADF.MJA POMORSKA » ™ 
taraniem tow.irzvstwa "̂""La 

W'1e, które urziulzanii-m patrjniV c^I* 

I dów wyrohito sobie już znana. 1* 

^'nmiaie i 

H| ^'ied' 
h f c ' l»r/.cS 

% a | : ' " ' W i e t r z 
, " ' w r a n i k 

w 

li 

Tokarski wyglosłl n iezwykl* 
czyt. związany z 
L-zówna oddeklamowata z W* 
wiersz D. Morawskiego p. t. f\ 
ska" W zakończeniu p r o R r a n , u U 
kiestra symton1cz.na „Lutni". 
zorganizowana udała się zna 

x-s 

Ogłoszenia dro^iia. 
UBIORY męskie, damskie, obuwie, swetry na 
wypłatę, ul. Piotrkowska nr. 37. I I I wej.«c!e, 1 
piętro 

Banki dewizowe w 
kupowały około godziny 
efekty po kursie 8.87 3'4, 

Prywatnie dolar w W" 
-łaceniu 8 89. 

Tendencja spokojna. 

*« * ś n i e n i onegdaj podniosła akademja * 
morza' Wieczór zagaił ksiądz 9 , ^ 
helski, który w pełnych P-^^L^.^ni v t a' , l ś 1>ai 

zobrazował szereg n.iszych ** ^fL 'Mi v\.. . 
nleń związanych z posiadaniem * ,J «dv n _ : ' l ; l J tev 
go Pomorza, złączonego I n . e r c r ' " 1 ^ " ) ^ , ^ 4< doje 
Po tem podniosłem przeniówieft'% ĘXr>*u ' v W n 
„Lutnta". który pod bałuta W 
sklego, w doskonalej U i t e r P f e t 8 ^ 
utwory: JJasz Bał tyk" oraz " ^fjk 
pollitej" Nowowiejskiego. Znatlf^f 

son 
zd; 

t 

'V i\. . ' '-O 

a n r '7 a "an 
A t V, stacji 

ia ; a d ' ptii ^ r j a 

dl 'es z a na. 
"*cik. 

Iii J . ' * 

lak s ;

e t 

k n »c , l t n i 

D r . H E L L E R 
p o w r ó c i ł 

Clioroby skArne I weneryczne. 
IjI NAV\Kt>T Nr. 2. Tel. I79-S9. 
Przylmnle do 10 rano 1 4 — 8 wlecz 

W niedziele I t — 2 po pol Panie 4 — 8 . 
Dla niezamożnych CENY LFCZNJC. 

Dr. med. M«xSifeaii«er 
p o w r ó c i ł 

Specjalista chorób skłrnyeh, wenerycznych 
i mcczopieiowych 

ELEKIRorERAPJA. 
ul. Narutowlera 9. tel 128 - 98 (Dzielna) 

Przytonie od g. 8—10 rano i od 5—• po pol 
' ifldzlelra pm-z i m dla Pad 

Dr. med. 

DWARD RECHER 
S p e c j a i i s t a c h o r ó b s k ó r n y c h 

I w e n e r y c z n y c h . 
Leczenie diatermją. Klektroterapią-
u l . P o ł u d n i o w a N r . 2 S . 

teł. - t . i - . 
Przyjmują o<i 8—11 rano - «d 5 - 9 arlaea 

w niedziele od 9— l p. p. 
Dla niezamożnych c e n y t u c z n i e . 

DAJE na raty każdemu bez poręczenia męskie 
ubrania I męskie palta. Al. 1-go Maja 3o. 

P O T R Z E B N I ch!i»pcy do sprzedaży gazet 
szać się, ul. Bazarna 8, B. Czurap^W. 

Zgla-

MS1 IARMONJĘ sprzedam tanio. Ul. Letnia 11 
m. 4 (Koziny), 

SPRZEDAŻ z calkowitem urzadzen'cm piekarni 
o 2-ch p ;ecach natychmiast. Wiadomość ul. i<o-
kicińska 65, biuro Łódzkiej Spóldz. Spożywców 
od 9—14 

DO W Y N A J Ę C I A mały pokoik umeblowany. -
Radwańska 51 Schoeler. 

POSZUKUJE się kilkunastu energicznych Inteli­
gentnych panów w celu rozpowsze-hntenla w y ­
jątkowo pokupnego artykułu. Zapihek dzienny 
30 złotych. Zgłaszać się od godz. 10—2-ej I od 
4—7-ei. Łódź, ul. Zielona 20, brama, I piętro -
. Pedera. la". 

K r o n i k a P o g o t ^ ' * 

I c o w u e g O * 
Lódż, 7 marca. W dniu w<̂ J 

dz.WHch popołudniowych w P 0 * ' , 
jowego Łódź-KaJIska usUowaia P" 
cla przez w y p ; c e większe d 0 2 ^ 
Wa ł entvna Konfalska, nr ieszk*^ 
udzielenlo pierwszej pomocy 
wieziono do szp tala. PrzyczJ 1" 8 

kroku brak środków do życia. 

* * 
W mieszkami rodziców pr** 

podczas gaiszeiia drobnego P"^3 

tkHwe poparzenia obu rak ^jJ/t 
laiaia, rysowniczka. Pomocy " . 
miejskiego pogotowia ra / tunk 0 "^ 

* * * 
Na ulicy Aleksandrowskie! ^ 

I1U C / 

^ ż e k i 

«Vł; 

<iirs~ 3 

Na 

1 Stiba J 

^ k l , i ' ° " l u 

ci^gmlęto do o d p o w i e d z Ino* 0 1 j jf^tj^iw 

W bójce przv ulicy Di^^f^i/Ął 
u tłuczonych głowy i MatW V r # rew 

AmoW Michałowski 
mieszkania. Pomocy udz-:e!l' 
8» pogodowta ratunkoweao. 

i \ v ; l ' i o i ń v 

samochód odr»vósł ogólne "<-jz 0 v 

WCktor Maślanka, syn bezrohoj* ^ fM 
lego w Katach pod Łodzią, ^ ^ ( ^ . . ' ' ' k l t ' r O i 
no do s z p i l a . Sprawcę W 5 T » < * ' 1 % / 1%,,}'^ ' 

T M ' t.' r. An - - i - - . i • - ^ i 

M ó r 
ł u b i e 

v nau i p ^'iipi 
'vel 
ha 

http://pwdiodza.ee


ungrad^ 

CU 
ann 
rch areszt 

Bezustanna żądza mordu. 
eżąycb o° Jbi w tyCi, fjniĵ h n i c z w * k > 
Iność zo e I D fc.a oskarżany o zamordowana 
ne i . jsk' sposób 
tSila *° ^ 4 iakici* staruszki, 
ż.y było B.*mar/em t\m icsl lb-lctni Ram-

p r-cdkłafl^-Ain^ którego szc/cre zeznanie 
nlicia jtit< "JilMi tu n^dv niezbadane 1 

cze?,o KjjAiHaamu; m o Ł i , j u 0 $ c j duszy lud/. 

A-WA 
• H f Ił 
,y Uoch.nk'' ł ( • J rud/ : . , , , , , , h l b | , k a r / ( u v , . 

J r v c ? y | mierzę-
t ^ a n l l i " D r , 7 V 'C"""»<c:a In In 
* na * u h , ) ' » w l h\d!a w 

w> rzeźnicy przyzwalał. 

e W»ym czasem zamęczy! 

• - nie) atawistyczne ;' Pragiucnami. 
P^CMtiejszcw 
Ł5* r^w-i* 
""•Wala v:o 

dzieciństwa. 
I0-Ietni cblo-

Rg* >-«dza mord.. 
Sra "^rńżno kryl 

tajemnicę. 

/a wszel-
on więc w 

V\ stydząe 

DEFRAUOAN^ 

say zdarz* * ' 
funkc^»**t 

przenicwiarx* ,p' 

kręirnwy * L U '•• 
skarbowy**j 

skewo wyp** 
Ie kata^trofr^ 
zasiadł 1 , 3 ' 
:go w Piott** 
Nwtae, n a c * _ 
•skarżenta t**^ 
: funrlwsał* 

Pietrzak * > . „wyrwij 
en" e» ych ' it go na ci**". 

*^,«tef.!Sred.n,° 1X1 .°PI'- lzl.es 

?NA WYSW^J 

hywafelsfcWf 
własnem 

swnysto ArO" 
w nterłrief*. j | 

oskiej M.utfe"*Jfec>; 
w * berfcto * * 

llimy, 
lam 
p rzedmi j * 

li, we wtas"^ 

ten 5 kotów. 
, C 2 V n /-ostał przez kogoś 

na śmierć. Zaklinał sędziów, że nie znie­
sie dalej lak ; ego życia i że po odsiedze­
niu wyroku, czuje, iż będzie mordował 
dalej, żądza krwi bowiem jest w nim Sil­
niejsza ponad wszelkie inne uczucia. 

Na zasadzie psych atrycznej opinii 
\Vfnt!rit> został imicwiiminny. jako niepo 
cz\ta'ny i osadzony w domu dla obłąka­
nych. 

„ E c n o * 

a W i i U • * U I U a Jjf i i C U I to U • 
Cenne zawiniątko. 

P o d c z a s r e w i z j i , d o k o n a n e j na w ę d r o ­
w n y m k a t a r y m a i z u w o k o l i c y b i a n k ł u r 
lu nad Menem, k a t a i y n i a r z z b i e g i w n i e 
w i a d o m y m k i e r u n k u , p o r z u c a j ą c l l o m o k , 
k t ó r y nosił na p l e c a c h . Po b b ż s z e m z b a -
d a n u tawąrtośd z a w i n i ą t k a , o k a z a ł o 
się. że z a w i e r a ono o k o ł o 15,000 ! a n -
k ó w f i a n c . 6(iC0 m a r e k n ie rn . , k s i ą ż e c z ­
k i kasy oszczędności na k i l k a d z i e s i ą t t y 
sięcy m a r e k o r a z k w i l v dhiżn 'cz .e i za ­
s t a w n e na b a r d z o w y s o k e s u m y P o c h o 
dzen ie t y c h p i e n i ę d z y n i e w y ; a : n ; o n e . 

t l i l i PI 
Maharanfi szuka po nocy 

Przed najwyższą 'nsłancją sądów an | 
bielskich rozpoczął sią w łych dn:ach pro 
ces pięknej maharani Chalt;a Kemari 
Devi wdowy PO maharadży Rarrnagaru. 
Wynik tego procesu rozstrzygnie, czy 
maharani zostan;e 

władczynią państwa, 
czy nędzarką. 

H sto; ja tego procesu jest niezwy­
kła. 

Wśród kwitnących galów pomarańczowych. 

W i o s n a n a 
O r g i a s ł o ń c a 1 

V £ ® 

y c y l t i . 

przesiedział przez pe-
!,!( * on u. 
iaklchT Y"'.

8

' Prześladowały 
"n *.r>h awveh mordów I 

że natvehmiasi no 
n a wolność popełni jakąś 

* >'° szalu i iispuko :ł 
ara nie slcnn . u 1 m c " s p u 

konstatował, że of 

£'vt%Zas
 a r c sztowany na go-

C^Watral by 
nic-

go skazano 

1 kupiec. 
0 vv pędzącym 

llimy, l a ' * * * * ,L 

^y<*ZM$* £ r. ( > , ,"vie tragarz na ma N%. •"str.a 

•MORSKA n 
ystwą •ij '""^ 
icm patr)o» 
luź. znana ł< 

aU ksiądz P - * , 

oraz 
ego. 
iezwykle 
morzem. * 

ego p. - . j | 
p r o g r a n , u J j e l 
„Luinl". 
Się Z łUkO^* 

! 

Wl:| "ani 

»1a 

ye w 
'odziny 
.87 3/4, *** io.?5"' knnnx: n'e 

"•niewiinniono. 

Palermo, w marcu. 
Długjc | szerokje ul.ee w Mesiyii;e i Palermo z wjelk.emi składam, h.mdloue. 

mi, piękne w;lle j domy towarowe, liiije 
tianiwajowe j samoloty, urządzeń.a porto 
we i szosy automobilowe — zmicn;ly cal;} 
wyspę wprost nje do poznań.a. 

Na szczęście wszystko to nje osłabja 
uroku i sjly przyciągającej, jaka. posiada 
ten uroczy zakątek kul; z;cnisk;ej; pi-ze-c wnje, może nawet podnosi jej urok. Bo czyż istnieje gdziekolwiek jeszcze lego ro­
dzaju wielke miasio, w którem obok nje. 

v , ,zlczonej jloścj samochodów znajdują s.e 
" * t ' i l l i

 n i l p i , J ' f > ł ,b ia łe kryte pojazdy, częstokroć 
zaprzężone w osiy, 

które spokojnym krok.em stąpają po asfal 
cie obok samochodów Tak.e miasto, w 
którem na ul,caeh wdnjeje n ezljczona 
n'oc Ijljowo kwitnących drzow. lub prze. 
p.ckne palmy, wycąjrające ku njebu swe prosto ramiona. 

To, co przyniosły ze sobą ze wschodu 
w dziale sztuk, wyprawy krzyżowe — to 
pozostało. Okrągłe kopuły kościołów, 
wspaniała ich rozlożystość. Zdobne w ara 
boski, stoją w przecudnem otoczeń u dziko 
rosnących palm, wewnątrz bogato ozdo-
b.one w obrazy mozajkowe. Takj wygląd 
posiada równjeż katedra, której podzjem.a kryją prochy wielu kró'ewsk ch krzyżow­
ców. W ten sam sposób wygląda kośc.ól 
Monreule. wznoszący si" nad mnią Conca 
d'Oro. czylj „złotą muszlą". Na północ­
nym końcu miasta, pomiędzy bramami Fe 
l ce | de) Grecj rozciąga sę wspaniała sze­
roka promenada. Zbudowano ja nad mo-

^ 'aniiona starego tra 'rzem. Do późnej .nocy promenada roz. 
Iirzm ewa gwarem tłumu a cudzoziemcy 
przechadzają się przy dźw.ęku serenad 
mandolinowych. Poza tern spożywa się tu 
znakomjte | 

ogólnie znane lody, 
t. iw. Cassata Siejliana. 

W cjągu dnia urządza się przejażdżki 
autobusowe po słynnym parku „La Fa. 
vorita", k|ói-y dawniej należał do królów 
sycyljskjch. Za zatoką Mondello L|do prze 
jeżdżą się tuż koło lśniącego pałacyku 
ch ńskiego. Drogę urozma.ca niezliczona 
moc ogrodów | wjli, a w powietrzu uuosi 
sję 

rapach kwitnących róż . 
Wzdłuż bulwaru lnś| morze, które swem. 
falami chłodź) | kryje kąpiących sę. z,y. 
we barwy zlewają się lu w jedną harmo­
nijną całość, a oryginalne kontury górzy­
stej okoljcy nadają krajobrazowi egzoty, 
czny h zarazem iroehę dz k; wygląd-

W Taorminje dzjal.-m.e kontrastów Jest 
zupełnje jnne. Jest to w górach ukryta, 
dawna s.edz;ba Normanów. Dojście do 
niej stanowi szosa, stromo wjąca s,'ę w 
górę. Do dma dzisiejszego otaczają Ją 

] lasy cytrynowe | ponure mury, a przez 

sztą wszędzie na svcylji, można znaleźć lwa praca nad odbudową. Wszędzie na Sy zjcie k;piące teraźniejszość ą. Wesoło > szczęśljwje żyje w tych ruinach naród, przeważnie blondyn] niebieskoczy — potomkowie awanturniczych Norma­nów — dzjś z dużą przymieszką krwi ro­mańskiej. Pomiędzy Taorminą a prastarą Kate­drą, posiadającą un,wersytet znajduje się 
Etna. Tubylcy nazywają ją „La Mon. tagne"; to wulkan za śn cżną Czapką, w ręku którego spoczywa jch los j życje. Jest on najwyższy z trzech śmjercionoś-

cylji dnie są skąpane promieniami gorą­
cego słońca, a w Mesy nje rozkosz sprawja 
doiijcro noc, gdy z poc.ągu lub statku, 
przepływającego c.eśninę patrzy się na wy­
brzeże Kalnbrjj , wyspę, otoczoną g.rlan-
dam( świateł. 

Lnsów na Sycylji nie ma wcale, brak 
nawet wyrośniętych drzew [ typowych 
pjn.j włoskich. Prawdopodobnie z powodu 
wiatru, który nawjedza wyspę przez cały 
rok; w lecie przynosi on mjły ch lodek z 
nad morza, a w zim :e łagodne powjetrze 

[afrykańskie. Florę Sycyljj tworzą cienj. 
nych wulkanów Itnłj., klóiego masyw 1 sto gaje pomarańczowe i cytrynowe, in. 
wznos, się ponttd modrem; falami i dzj. Jdyiskie f ig : . palmy j drzewa o^wne. Sy. 
kjm| stepami. Stoi w zwcclniczcj j dresz cylja posiada wjele gatunków win słod-
CZem przejmującej samotności. Na kra-!]<ich, Jak Marsala, Passie i czerwone w), 
ter jego wejśi można od strony Ka^anj,, 
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trza wspanałych ogt̂ odów, skąpanych w 
słońcu. Tutaj, w tych ruinach, jak zre-

gdz;e znajduje s ę klub alptalstycmy, 
k t ó r y zbudował d r o g i | B c h r o n k k a w ś r ó d czarnych pól lawy. Messyna jesl miastem, znajdujpcem sję w okresie rozwoju. J e s t to centrum całego liandlu owocowego Sycyljj | pomost w stronę l ądu stałego j północy. W dzicl. n.cah m.asta, nnwi<xlzonych niedawno Irzę sjoniem ziemj, a pokrytych chwilowo jesz­cze gruzamj \ bnrakam; panuje g o r ą c z k o . 

na wlcjskje, lekkie w piciu, ale fatalne w 
skutkach. Morze jest pełne rekinów. Po­
lowanie na nie stanów) główne zajęce tu­
bylców. — Najrozmaitsze zaś żyjrtka mor 
sk;e jak langusty. ostrygi, ślimak) | rak, 
wydobywają dz ecj z pośród kam jen, pia­
sku lub z płytkiej wody, sprzedając je za­
raz cudzoziemcom. Sezon trwa na Sycylj 
od stycznia do kw;etnia. W okresie tym 
temperatura nje spada nigdy ponjżej 10 
stopn, Cels. Deszcze padają bardzo rzadko 
i wnet ukazuje sję słońce. Emte. 

„Rozbrojenie". 

Rozbiórka tanku, ustaw onejjo przed Muzeum Brylyjsk.em w Londynie. 

Czy mechanizm elektryczny 

z a s t ą p i p r a c ę r ą K l u d z k i c h ? 
W kołach watykańskich powstał pro'nach bazylit i św. Piotra przed odpo-

jekt zastąpienia rąk ludzkich przy dzwo- Iwiednl 

Przed paroma lały ma' arar.i była »» 
młodszą i na,uko:ha'ń.«zą z 4-tk ż«* aa* -
harndży Ramnagaru. 

Ksiąię obsypywał ją klcjnciansi . • - » 
jami, a a;:arlamenty jej p:z^chod îi', 
śmielsze pojęcia. jakse znamy o w ; : ' * .o 
nim p.zepychu. 

Gdy maharadża urr.arl. zapisał ul «• 
chanej żonie n elyl'.:o m?.j -.tek, alp sw»» 
je pańctwo, kłćrem miała wla:'.ać. 

Maliarani okalała się jlodną lofo «-
pisu-

Pod jej rządami rozkwitło księstwo bis 
dus' ie. 

Wszystko byłoby dobrze, gdyby na­
cje nic ziawił się 

przybrany syn zmcrlc^o maharadży 
Mohan B kran i nie zrflos.ł pretensji do 
całego spadku opiekuna. 

Przedstaw*! on sądom hinduskim te­
stament maharad:':y, w klćryrn ten zapi­
sywał mu majątek j w lad ę. 

Sądy hinduskie przyznały synowi siu 
szność. 

Obecnie zadecydują s?,dy angielskie. 
Tymczasem na życie rrakaran. zaczę­

to robić zamachy. 
Pod drzwiami jej syp ;c'ni ujęło czło­

wieka ze sztyletem; do przedziału pocią 
gu, którym jechała, wrzucono bombę. 

Obecnie maharani przebywa w 1 on-
dynie i w skromnem m es kaniu w dziel 
nicy Wesl End czeka na wyrok, klćiy 
be.az'e dla niej wyrokiem życia lub śmier 
ci. 

Po siedem godzin dziennie spędza na 
modl lwie, blaj/ając Eoga, by odwrócił 
grożącą jej klęskę. 

Eskimosi w ssmolotddi, 
Błogosławiona krama, 

W dzisiejszych czasach, w któr^cn 
kryzys ekonomiczny daje S'ę ciężko we 
znaki wszystkim krajom na kuli ziem­
skiej, przyjemnie dow edzieć się, że °t 
jedna przynajmniej kraina na świecie, 
gdzie wszystko 

idzie jaknafepiej. 
Jest nią wyspa Banka Lands, położona 
na zachodniem wybrzeżu Kanady i ża­
rn es/kiwana wyłącznie przez — Eskmra 
sów. Polowanie na rwierzela o poszuki­
wanych luterkach, a szczególnie na pod­
biegunowe lisy, uprawiane przez tubyl­
ców, jest tak korzystnvm interesen-, że 
każja rodzina zarabia lam znaczne su­
my rocznie. 

Amerykańscy Eskimosi poza tem ^o-
traf l i wykorzystać zdobycze 

nowoczesnej komunikacji. 
Wielu wśród nich bowiem wyna - r>"i';8 
..cywilne" samoloty i odsL-.wia upoi 
ne fułra. z okolic lut pod kołem nc 
nem, do m;asta Edmnnton, w Kanncl/i , 
gdzie mogą osiągnąć lepsze ceny za n e. 
n i l u agentów. Także koszta podróży po­
wietrznej opłacają się wielokrotnie. Po­
dróż tego rodzaju, tani i zawrotem, ko­
sztuje 

około 2 lys. złotych. 
Ubiepłego lala Eskimosi wynajęli n'e-
mn ej niż 25 samolołów Co do możliwych 
wahań w cenach skór na rynkach futrza­
nych. Eskimosi są leż dokladn e poinfor­
mowani. fdvt każda „ig!u" tam posiada 
— aparat radiowy. 

mechanizm c!cktrvcznv. 
Sprawa tusiręeza jednak poważne 

trudności, ponieważ dźwięki dzwonów 
bazyliki mają różne natężanie f dłucość, 
zależnie od okoliczności. tn>. w czasie ro 
wenny* Św. Piotra — dzwony dzwonią 
cztery razy dziennie w ciągu jednej go­
dziny. 

Nie łatwo wiec zbudować mechanizm, 
który byłby przystosowany do ruchu 
różnych dzwtjnów. tem bardzie!, że zns( 
dują sie wśród n'ch dzwc.iv niezwykle 
wielkich rozmiarów. 
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 D r z v jac ic l domu 
n a swoją rękę o-

koło operacyj nie lepszych od operaeyj' 
tylko co ..zapeklowiiiieiro" przez sę­
dziów i.;war/.vsza. Udawało mu >>ię jed­
nak dotvcliczas uniknąć Zdradzieckich 

| sideł kodeksu, któremu się zdaje, że prze 
i wid/.ial wszystko! 

B \ l t ir człowiek czterdziestoletni z 
tfłOwą szczura. Podczas ttdv Cernlin. nie 

i szczęśliwa ofiara pąrughuów karnych. 
jzjcdnweal sobie zaufanie ludzkie kapluń 
ska swą fizvs. on /mtis.aiiiy byl wal­
czyć z nieufnością jaką w/b luzala jego 
śpic/.asta twarz. Ż czasem jednak zdo­
był sympatię, Agnieszki nawet, dla któ­
rej był z początku odrażający. 

— Moja kochana — odezwał sic — 
wracam z więzienia, gdzie udało mi się 
widzieć z Aleksym. Oto dosłownie, co 

\ mi powiedział: 
— Pie-ć lal chiny z aresztem śled­

czym i możliwościami przedterminowe-! 
go wypuszczenia na wóln.tść, to trzy la-

, ta jak obszył. Agnieszka nie może beć 
przez bite trzydzieści s/eść miesięcy żo 
ną uwięzioneiro człowieka! Powiedz jej 
odcinme. że ma zażądać rozwodu nie­
zwłocznie. Jeśli wprzęgniesz znanych ci 
adwokatów do roboty sprawa będzie w 
trzy miesiące załatwiona i Agnieszka I 

1 wolna. Nie myżna jednakże dać swobodę I 

oznajmić przyjacielowi: 
— Słuchaj, siary! Trzeba wyklars-

wać sprawę! 
Dwaj stróże bezpieczeństwa publicj 

nego przyszli po Ciodivela, który prze 

ct- 7 ' i M h *ona le-̂ n D l s y w a l l regularnie co t y - ' niepokoju wzrokiem za pożądaną przez tuk.e] luk <>na kobiecie, bo stoi zv się i, b b żona Je.o Pisywa ^ k o b i o t n i c z d a j ^gj jS fij by 
byle k:ru w b.oto. W ez ,a w o, ,cke za-, dz .u nadszedł sprawy z wiszącej w powietrzu b.trzv. 
ten i ozc. s.e * 'U i>c , . .nu .M i t . . w i | L ^ • ' ^ n ^ P

k C y r u U r l wypuszczo Wśród takich okolłczn»ci. w chwili. 
[ a B d v rozwód uzyska. Pozt>UWionaJbo dz.e.i. w c u j w „ r o s t z wię kiedy Aleksy Ccrulhi zwolennik Jasnych 
w icu sama sol ,e / d a m . 1 cd/.ic - jak " : P ^ ^ mieszkaniu Oodiwla. zainsta- sytuacyj i szybkich dccyzyj zamierza? 
Ceru ni 1 — na laskę i niełaskę piel ws.-e-| cienia uw •. ̂  < w,ccle w no 

i L-.»<rn . - i i t v « ; i k T liiwriita Nic lowal sie najnaturaimej w ś w i e c i e w po 
go lei^zego U !vsika - » « przygotowanym zawczasu dla nie­
obce t-c.°- l akkolwtek wiec rue pr/ena-, i\uju tHiy«>«y 
dacie za soba ' * i K 0 - J u d v n v m drażliwym momentem na 
nr,vsb.ev i n,b,er,c.e się- l.U^b-. u I ^™ .„eżczyzni 
mieral prus. bvm was w ost.umcj -noJC razil c c z o r i l v m m i c l l u d a ć s j ( . , ) r a , b y , w , a ś n i c w malwersacjach m i f 
woli oto, Wyobeaźckt sobtt ob 2 - , p o J ^ s ^ u , b j , a k t e i m b v l o n i e s w 0 . | r e . . . 
„ie żyję- O dalszen. zaś życiu uradzimy | g " ^ . " ^ p „ j J ; , i e Agnieszka, zadawali | Znając taryfę jego przewinień i snę* 

subie w duchu pytanie: za pierwszym, wość sędziów Agnieszka i Aleksy ru9 
swoim mężem, czy też za drugim — tym j mieli cienia wątnliwości co do lo^u a-
nrowtzorycznym? Ale Agnieszka, nie w resztowan:go. Wieczorem tcdv p">r*-
cicmie bita wybawiła ich w perę z kło-j dawszy z Cerulincm o nie.-.zc/ęsliwcj o-
potu, oznajmiając, że prześpi się na so-,fierze czujności — policyjnej Asnicsźlta 
fie w gabinecie, dzięki czemu dwaj przy poszła z własnego impid.su za pierw-
jaciclc doznali natychmiastowej ulgi z ra szvm swym mężem do jĉsu pokoju. * 
dości." ie nic nic zakłóci ich przyjaźni. | pełnem zrozumieniu sytuacji nadmienia 

Po kliku dniach aliści, coś w rodzaju; jąc: 

we troje, jak wrócę. 
— Skoro chce tego... — orzekła A-

gnieszka wzru^zajric ramionami; 

Akt ślubny odbył się dość dyskretnie 
Nie wtajemniczeni w sedno snrawv po­
dzielili siv na dwa obozy i jedni pod/.i-j 
wiali Godlycla, że poświęcił swa nieza­
leżność dla oddania się w jarzm.> mał-j 
żeńskiej miłości. drt'dzv zaś mieli go za i 
Ostatniego Szubrawca; wvkorzystująco-
go sytuację. bv najlepszemu przyjacielo­
wi zwiedzić żonę. 

Po pewnym czasie jednak wszyscy 

przymusu le-lo nu ich serdecznym I za-j — Tym razem nie warto chyba, 
żvłvm dotychczas stosunku; niejasne ( byw «ł^ rala się o rozwód, 
przeczucie bezdennej zazdrości na myśl„ 

że Agnieszka mogłaby jednego i n>cli po'.rodzili się z tem, że pani Ccrulin zo-| wyróżnić kosztem drugiego opnnowy-
stała panią (iodivel. zaponiitu.jąc nawet walo ich coraz silniej. Zaczęli śledzić się. 
o istnieniu Ccrulhia, do którego Oodivcl 1 Dodstępnic, wodząc Jednocześnie pe łny in \ 
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fili ze stolicy. 
óyc.e Warszawy w kilku 

W I E R S S A C H . 
Od dnia 1 kwietnia r b. będzie utwo­

rzony przy dziale komunikacji wydzaiu 
technicznego reierat melioracyjny, które 
go zadaniem będzie: prowadzenie badań 
hydrograficznych na tercme Warszawy, 
opracowanie projektów urządzeń wod­
nych opiniowanie o projeklacn urząd'cii 
Wodnych tego rodzaju, przedkładanych 
mag '5trat ' )wi, dozór nad robotami moi.o 
rac\jnemi. prowadzouemi na terene 
V\ arszawy przez osoby prywatne i spól 
k wodne, referowanie spraw, dutyw/ą 
cych spółek wodnych i wód niespiaw-
nyth. Ponieważ przy organizacji spółek 
w i unych m aTto ponoś! 4 0 procent wy­
datków i cplaca składkę od własn\ch 
t \ iko gruntów, magistrat zamierza za­
wsze dążvć do organizowania zadań a 
trmkać będzie podejmowania ich we w b 
snym zarządzie 

* * w 
Odbyła się w magistracie konfcr^.i 

Cła z udziałem przedstawicieli koimsa 
rjaiu rządu i zw ;ązków właścicieli ne-
ruchoiności w sprawie uregulowania w j 
fcozn śm^ci w Warszawie. Chodzi o wy 
lar e nowych przepisów które zapew-
l'ł>by wywóz śmieci w bardziej Irgje-
liczffycH warunkach. Konferencja m a-
fa charakter informacyjny. Wkrótce ror 
poczną sę prace nad ułożeniem rowych 
przepisów. 

* * * 
Poiskie Towarzystwo Pedagogic*-

no-Przyrodnicze zorganizowało w Muzę 
urn PcdagogTzncm cvkl odczytów o 0 -
jrodzie Zoologicznym. Prelegenci pp : 
prof Żabiński dyrektor warszawskiego 
C)gr< du Zoo'ogiczncgo i prof. Ordyńsk' 
zaznajamiają słuchaczów z zadatrami 
gr.uiou zoologicznych ze sprawami TO 
ogc^graficznemi mówią o urządzeniach 
d'a zwierząt żywieniu I racjonalnej ho­
dowli 

Odc»VtV te gromadzą naticzyccl-
siwo uczrów szkół warszawskich oraz 
osoby interesujące się temi zagadnienia­
mi 

# * * 
Gęstość zaludnienia dla całej Wars z a 

wy wynos; f a w ubiegłym roku budżeto­
wym 91,7 mieszkańców na hektar ! 
zwdększyla się tylko nieznacznie w po­
równaniu z poprzednim rokiem, a mia­
nowicie o 1.5 (1.66 proc.). Gęstość zalud 
n'enia w komisariatach śródmieścia 
wzrosła naogóf b. ireznacznie. Z liczby 
kom'sar ;atów śródmiejskim gęstość za­
ludnienia najbardziej zwiększyła się w 
JX kom. (o 2.56 proc.), wskutek powsta­
nia w obrębie tego komisariatu nowych 
kolonii Staszica i Lubeckiego. W komi­
sariatach podmiejskich zaludnienie wzro 
sfo daJcko znaczniej. 

• • • 
Komisja dokonała szczegółowych 

oględzin teatru Letniego i stwierdziła, że 
roboty, zalecone przez komisję zeszło­
roczna, są wykonane. Aczkolwiek teatr 
jest drewniany, jednak pod względem 
bezpieczeństwa pożarowego jest pew­
niejszy od 'nnych. Wobec tego prz-edłu-
źenie terminu likwidacji teatru Letniego 
w tvm gmachu do września r. b.. o co 

Napad na KiosK inwalidy. 
Bandytom zasmakowały papierosy. 

Z Wilna donoszą: 
Wczoraj wpobliżu dworca kolejowe­

go dokonano zuchwałego napadu na 
kiosk z papierosami inwalidy wujemiegu 
Szyszko Józefa, zamieszkałego w domu 
Nr. 8 przy zaułku Białym. 

O goefeinio 1-ej po południu do kiosku 
Szuszko zbliżyło się trzech osobników, 

którzy wybili s y b c 
i usiłowali zrabować, znajdujące się w 
kiosku papierosy. 

Przerażony inwalida wybiegi z kio­
sku, chcąc odpędzić rzezimieszków, lecz 
ci. zamiast uciekać, rzucili się na niego 

I dotkliwie pobili, przyczem jeden z nich 
zaczai demolować kiosk. 

Na wołania napadniętego przybył znaj 
(jujacy się wpobliżu posterunkowy. Na­
pastnicy stawili jednak opór policjanto­
wi, chcąc go również pobić. Z pomocą 
policjantowi przybiegli przechodnie, któ 
rzy pomogli mu ująć 

dwóch z napastników. 
Aresztowanych rzezimieszków zaku­

to w kajdany i przewieziono do aresztu 
centralnego. Rannego Szys/ko dostar­
czono do ambulatorium pogotowia ratun 
kcwego. 

KR A l ECZKI. 

Filip w spódnicy. 
Słońce świeci radośnje, komornik od 

dwóch duj jaz maje uje odwiedzaj zdro­
wie sję nje pogarsza, udaio mi s o zdys. 
kontować jeden weksel, słowem zdawało, 
by się, że życie moje utada sę radoiśu.e , 
pogodnje, gdy tymezasem włazi w paradę 
kobjeta. Kobieta, która jest tematem dzi­
siejszych krateczek. Właściwie jesz.-ze go. 
rzej: dwje kob ety są owym tematem. My 
mężczyźni wiemy, co to jest temat: kobe-
ta. My wjemy, ;le naszych łez nicw.nnych 
spłynęło z powodu kobiety, wiemy, jle 
trosk j zmartwień przynosi kobieta. I oto 
muszę zająć się odrazu dw.ema kobitami. 

Naturalnie odrazu schudłem. Nje moż­
na mjeć bezkarnie do czynienia z dwuoso­
bowa kobjeta. Kcb WŁAŚCIWIE ies; ty l . 
ko jedna Ma ona Batom ast w»ele postaci 

BTETY. NIEMA słowem, na śwjecje szczęllj-
wośc;, mema na ziein, raju. Nutomjast srj 
kobiety które gdy nie mu.ia pod ręi<a żad­
nego mężczyzny, kłócą się między Si.bą, 
wyrywają sob,e włosięta i opowiada ią o 
sobje brzydk ;e rzeczy. Tak właśnie byk w 
PRZYPADKU dzisiejszym: 

LOKATORKA. 
Pomiędzy właścicielka, domu przy ul. G 

Sjerpuia Helena 'k.ert, a lokatorką Mar. 
ta Fjl;p panów; .y stosu 'ii WOJENNE. Ne 
będziemy wchodzi, co Ekjertowa mówiła 
o Fil 7>ówaie, anj też O tern, CO o|IOW;adala 
jFlipówna o Ekjertowej. Jesteśmy bo. 
wiem ludźmi przyzwoitymi | nie chcemy 
tego wcale słuchać. Co nas to zresztą ob­
chodzi. Faktem jest tylko, te Sąd POWIA-

Teraz będzie tylKo moją! 
Krzyki w domu schadzek. 

j dlatego laikom wydaje s,ę te kobiety fcąltowy w Lodź, skazał Martę Filjp,, osknr. 

Z Wilna donoszą: 
Pogodny poranek dnia 18 sierpnia w 

obrębie b posterunku JJ. P> zakłócony zo 
stał nicludzkieiiii krzykami, lamentami, 
bieganiną iip. dochodząceini 

z przybytku rozpusty, 
mieszczącego się w duinu i\r. 10 przy ul. 
Jeziornej, a utrzymywanego przez mał­
żonków Noeclia i Sórę Kapłanów. 

Okazało się, iż przyczyn^ awantury 
jest to. iż Kapłan oblał swą żonę Sórę 
kwasem siarczanym. 

Niebawem na miejsce wypadku zje­
chała karetka pogotowia ratunkowego, 
lekarz ciężko poparzoną przewiózł do 
szpitala, zaś sprawcą tego okrutnego 
czynu zajęła się policja, osadzając go W 
więzieniu. 

Przeprowadzone śledztwo ustaliło, iż 
Noech Kapłan, liczący obecnie 34 lata, 
po rozwiedzeniu się z żeiią. w Icż2b r. 
ożenił się powtórnie z Sarą. chociaż ta 

trudniła siu nierządem. 
Po dwulctiiicm pgżyciu K tpLn prze 

kogut,się. iż żona zdradza go z nicjakmi 
Szwarcem, wobec tego małżonkowie 
wzięli ze sobą rozwód 

Upłynął. Jakiś czas. a Sora poczęła za 
btćgać za pośrednictwem osób trzecich 
o nawiązanie ponownych stosunków z 
Kapłanem, obiecując solennie zerwać L 
kochankiem i bvć dobrą żoną 

Kapłan, który wciąż kochał Sorę, u-
wierzył Jej i wziął I nią 

po raz drugi ślub. 
Szczęście jednak — jak żalił sie Ka­

płan — trwało tvm razem niedługo. So­
ra słowa nie dotrzymała l w dulsz\m 
ciągu żyła ze Szwarcem-

PU 
Kapłan postanowił' 

kres swemu zvciu —< 
W lvm celu ruib™ 

udał sie do sypialni M 
bójstwu. . J l l f Y L r n -

Ku swemu obiirzeniąT^KO, a Jfl 
żonę ze & « P 

To przepełniło 
mnial na jak, cel .»» J B R S A » 
Płynu do kubka . ilokiowo iak M 
na Szwarcu, k-ez ten U c j . J , a k > I 
płyn oblał twarz 5<>rv-. ^ *Przystając 

Widząc straszne S** Br!\ * * t n ,

x

o s f c r 

Kapłan wyb.cgl Z n * j «?t 
zwal pogotowie. a * f l i t c z U n i S , * " 
krzykiwał radośnie: ^ lea tê  
tN"<<> - j ą żona";. « f * e t v ? u ^ n i a 

wobec o s z p e c e m a j a j ^ n a s j 

twarzy blizny, 
znajdzie 

na mro 

Kapłana postawiono'^" ^ k a ń t o v 

ia .M .małun przed J ^ e ń t. j . 
nym sądu okręgowej , ^ «>*ody 0 i 

Oskarżony nie P r z y, t « . . . 
i twierdził, iż nie mii" s a ^ n / c h o d b i 

iv- n2 ? v iłutriiatr 
Poszkodowana ^ uJz;ał.dobryt 

żony 

Oskarżony nie P 1 7 ^ 
nniai 

św iadc/.ył.. p; / u ^clK * si(-' Ciekawie 
na nieszczęściu, «dy* 1 PJtOWe drn»i»« 
który z tego p o w o d u j e »• " 

Sad zmienił kwuliw 
nu i skaza! Kapłana W 
mu poprawy przez r"* 
poczet kary areszt 
dnia IsJ sierpnia ub- f 

Z Trii 

:cemi' 

Skazany na razie 
;-ję. później ja cofnął. P0"^ 
gnacją wyrokowi-

5 F ? jedz ie sie 

^nastemijąco: 

SOROTA: 
>RTI 

zab ; 
ra naraz'e m'asto. nie powinno 

rdan;r>m kom (sii napotkać na trudności 
Przed unływem tego terminu, nonownię 
|»r»wołana komis'a orzekn'e o dalszych lo 
jsach tego gmarhu teatralnego w Ogro­
dzie SNSK ;m. Z l i 'vbv dokonywanych 
prrTÓb^k wvm !en'ć na^ży: niwleksze-
ałe H^zby wv "ć z szatni, rabezni^ceide 
Jn«h't"cii p1f,ktr^'czne^. nokrycie wszvst 
kich drewtranych części na scenie farbą 
ogniotrwała. 

różne. Kolreta zawsze BEDZIL tylko kobie­
ta. Proszę mj wybaczyć tC ob^gr;, ale jes­
tem CZłewleklem prawdziwym i ne luliię 
kręcić. Jak jestem co komu wanien, to o. 
drazu mów .ę: nje zawracaj pan głowy, p,e 
niędzy nje mam, węc n e oddam. Tak sa­
mo i z kobietą. Tłumaczę kobiecie że cza 
sy są złe, że ta granatowa sukienka jest 
jeszcze bardzo efektowna, że r<ib, w ncj 
furorę, a kobjeta swoje: muszę mleć nowa. 
suknię, muszę mieć nowy pla^cz. muszę 
niiee nowe pantofle, muszę mieć nowy ka­
peli sz i znowu w kółko: muszę in;^ć nową 
sukienkę rausze mieć nowy pluzcz td td. 
aż do śni erci mężczyzny, którajfj mee/y 
Gdy ów zamęczony umrze, szuka lubje 
nówizas jnaego mecz"nnki. 

Mój Boże' Jakjby św;at był pękny, 
jjdyb> nje byk) na n:m kob;«i'. NikLby 
nam nie robił awantur że wracamy późno 
Jo domu, nikomu nje t rzebaby byłrt odon-
wae l.a fatałaszk; ciężko zajiraeowanych 
Pieniędzy. Przyjaciele nasj ])ozjstawali-
by na zawsze naszymi przyjąć óh>i:„ stoło­
walibyśmy się w restauracjach gdzie nam 
podają to, czego zadumy, a nje to, eo aku. 
ratne wpadło do głowy kob ecej P.ylj-
byśmy ludźmj szcz';ślhvym|, oozbnw-ony-
m trosk j kłopotów. Nje wsylaMb^śmy 
n;kogo do Krynicy. Namby br-z kobiety 
było nawet latem dobrze w m eśe e. Cira-
libyśmy w preferansa ,pii, koniak i cie­
szyli 8ie rajem na zjemi. 

Ale kobiety są. Nema nadziei na ża­
den kataklizm dziejowy, któryby dolknął 
tylko kobiety, których nawet grypa nm ;ej 
sie. czepiała niż mężczyzn. N ema w Lo. 
dz- żadnego Wezuwjusza, któryby mógł |io 
chłonąć chociażby nasze lokalna kpl.ety. 
N:ema prawa, któreby pozwalało wyst i . 
wjć na licytację, zamiast np. mebli — ko-

zona o z-nieslawjen e Heleny Ekjert na 
dwa t.vgodn;e w :czenia. 

Przynajmniej jedni kobieta jest unie­
szkodliwiona. Wprawdzie tylko na dwa 
tygodnie, ale lepszy rydz ruż nic. 

Jerzy Krzeckl. 

Wójt skazany za łap 
na 2 lata więz ienia . 

Z Radomska donoszą: 
W mercu \')^> roku Gustaw Hansch 

zwrócił się do wójta gm. (ioslawlce, 
Adama Zająca z prośbą o wystaranie się 

K n ^ M Ę 
L ' J V z k a , n v c h 

Zmasakrowany złodziej węgla. 
Rewolwer przygotowany do strzaw. 

t , U l
 Q'6v 

i ••»n» W , e c z P; 

Wójt zażądał od IUî JjpflS § *c"skic'i 
mian za co obioeal * ^ . . ^ H R

 n?'cra NM 

Z TnowTOchwia donoszą; 
27-letni JAN Zajjórsk', mieszkaniec 

Solca Kujawskiefo. ojc ec dwojjja drob­
nych d/icci, bcda.c BE> p'acV, znala/.l się 
w ciężkiem położeniu. Chcąc zaradzić w 

'jakiś sposńb nie-mo^liwemu chłodów ja­
ki panował w m eszkaniu. Zafiórski 
one^iajszej nocy wybrał się z towarzy­
szami 

na kradzlej węgla z pocłą?6w. 
Po rr/nceniu Z wagonu pewnei ilości wę­
gla, Zagórski zeskoczył Z wagonu. Ponie­
waż pociąg byl w biegu, a skok byl >le 
obliczony Zagorsk skoczył wprost pod 
kola pociągu, które ucięły mu całkiem 
jedną nogę, a zmasakrowały druta Na 

|krzyk nieszczęśliwego *b ;egli się pracow 
nicy kolejowi którzy przenieśli ol arę 
wypadku na dwortec, dokąd też przybył 
niebawem lekarz i udzielił rannemu 
pierwszej pomocy Po opatrzeniu ran za­
wezwano pogotow** ratunkowe, które ka 
retką przewiozło nieszczęśl wego do szpi 
lala miejskiego — gdzie pjzvsląpiono na 
tychmiast do amputowania mu drugiej po 
zostalej jes7c-7e, ręcz stra^/nie 

zmasakrowanej no^l. 
M<mo jednak usilnych »ab egów lekar­
skich, slan Zagórskiego jeM prawie bez­
nadziejny. Przy Zagórsl im znaleziono 
biownind przygotowany do strzału % ku­
lą w lufie i 7 naboi. 

Ksry za nieuczciwą konkurenci I naśladownictwo. 
Właściciele fabryki gilz , 

dukujacej gilzy „Dwuwatki 
konkurentów naśladowani tak dalece, że 
zmuszeni byli ws7cząć przet-zło czter­
dzieści procesów karnych ua terenie 
Rzeczypospolitej. 

Między innenii w imieniu ftrmy „So­
kół" pełnomocnik jej. adw. Kawczak. wy 
stąpił w Częstochowie przeciwko Noe 
bddlistowl. właścicielowi iabryki gilz 
,.r-'dylja" i ]. Goldbcrgowi. wlaścicielo-

Sokół". pro| two znaku towarowego I nieuczciwą kon 
by li przez i kurencję. 

wi fabryki gilz „Orzeł" o nasladownic- skim"- Nr. 46S1 

^ad Okręgowy, po wysłuchaniu o-
pinji biegłych, uznając winę oskarżo­
nych za udowodnioną, skazał każdego z 
nich na miesiąc aresztu bezwzględnego 
i zasądził powództwo cywilne po 3P0(i 
złotych, i zgodnie z konkluzja powódz­
twa nakazał ogłoszenie wvn ku umieś­
cić na koszt oskarżonych w „Kurjerze 
Warszawskim" 1 „Gońcu Czcstochow-

miau za co obiecał 
men ty d>la 30 osób 
świadczeniu rejestri 
urodzenia, wypisując , 
I8W. gdy Hausch 
zaś wolno wyjeżdżać 
ku do lat 40. Ilansch 
Jącowi 300 zł. _ o t r z ^ 
menty na wyjazd 7 osa" 
kuuic-utach łlanscha. 
dzenia figurował rok . 
mu. że w zaśw^dcz?11 jj 
podano fałszywa da^j 
Dokument ten został 1 
wójta Zająca, podoi*" ; 
niewiedomych powód"*' 

Również I od mycjj^ 
dał I przyjmował pit-'"a,' 
nie się dokumentów 
cę. Tak więc od Jana,{/J 
ua 
TL 

7

 T H NA: 

fc Częst 

?0 zeb- e- w 

ten cel 25 zł., od ^ 
Postaw'ono go w s A 
Sprawa ta zosta'!l-LAP,.,, 

Sąd Okręgowy w 1 Sfcch k a - \ V 

wyjazdowej w R a a ^ U | i n , . * d z j e l 
dzle sądowym ustalo^jcA^^zie s i
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micnione fakty miały L ł . ^ . 0 b e z s * w 

4 R ? 6 , E nie 

W ę R 

sce. wskutek czego 
znając winę wójta 
zał go 

na dwa l ? ^ > K I > D I I J A , 
uznając tę karę jako i r 

r ania kh 

mi 

" • i . S^Pejs 
ie 

ne 4 występkL 
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W S Z P O N A C H S Z A T A N A . 
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Niechętnem okiem przebiegła po linjach, 
maszynowein pismem zapeiu onych. Jedno 
piiejsce zainteresowało ją i ucieszyło. Se­
kretarka barona, donosiła jej w imieniu ba­
rona, że matka prawie zupełne już przy­
szła do zdrowia i na czas rekonwalescen­
cji zjeżdża lada dzień do Pererytego. Dalej 
dsść delikatn e treść listu napomykała, że 
byłoby to pomyślnem zdarzeniem, gdyby 
baronowa mogła mieć w wielkim, pustym 
teraz pałacu towarzystwo. Dobrzeby było, 
gpyby była otoczona opieką jakiejś bliskiej 
istoty. Służba, nawet najbardziej oddana, 
we zdoła stworzyć wokół skołatanej scho­
rowanej kobiety ciepłej atmosfery serca. 

Broń B»że, baron nie czynił najlżejsze-

fr> nacisku na córkę, że jej to jest obowiąz 
tern otoczenie opieką biednej matki. Jed-

naif między lirijami wyczytała gorące ży. 
Czenie ojca, aby domyśliła się sama, co jej 
pow nna podyktować miłość córki do 
maiki. 

LUt te* prze«ytah na miejscu na pocz 
«łe, •dtfcrawsry { • „ F & T * restante. 

•*»«ził ją F * ' * R N Y tłum różnojęzyczny. 
Wyszła na ulicę. 
Znów hałas, gwar, zamieszanie czysto 

południowe. Przemykając wą.skiemi uliczkł 
mi ku hotelowi „Terminu* , przeciskała 
się wśród tłoku i w tej chwili myślą, wy­
biegała daleko, daleko nad jezioro Nie-
czadź.. Mając peine uszy turkotu wozów, 
hałas przekupniów, warczenia motorów sa­
mochodowych, zawodzenia żebraków, cze­
piających się sukien przechodniów, zwlasz 
cza „łorestierów" (obcokrajowców) — z 
tęsknotą wspominała idealną ciszę puszczy 
Nieczadzkicj, lub pereryckego parku. Zda­
wało jej s:ę, iż ma już dosyć tych podróży 
zagranicznych. 

Ale kiedy przypomniała sobie mimo 
woli, co tam przeżyła, odeszła jej natych. 
miast ochota do zaprzntan a sobie n;y.'!i 
kwestją powrotu do kraju a zwłaszcza Ło­
dzi i Pererytego. Dążyła do hotelu, aby za­
raz odpisać ojcu na jego list. Postanowiła 
prosić barona w swej korespondencji, aby 
opisał szczegóły powrotu matki do zdro­
wia. By zakomun kował na wszelki wypa­
dek dokładną datę za nstalowania sie baro­
nowej w pereryckim pałacu. Nie chciała 
robić żadnych aluzyi. co do tego, iż może 
zdecyduje s!ę I ona, Rosemare, zjechać do 
Pererytego, aby nie być skrępowaną naj-

lżejszemi obietnicam. Jej nerwy w tak róż 
nycii cu chwila uywaly stanach, zależnie oJ 
nastrojów^ jakie przeżywała dusza Rose­
marie — że n e mogła odpowiadać za to, 
co te nerwy podyktują jej już nie za tydzień 
ale za godzinę i wcześniej nawet. 

Przed wejściem zatrzymało się hotelo­
we auto. Portjer pośpieszył otworzyć drzwi 
czki. 

Rosemarie, wodziona naturalnem zacie­
kawień.em, jakie wywołują nowi przyby­
sze — zatrzymała się na moment i spoj­
rzała. Z nuta wysiadł tak dobrze jej pamięt 
ny... przyjaciel Pawlina, którego 1:; !a po­
znała przez Biankę w Monte Carlo. 

Zwróci! sę w stronę otwartych drzwi­
czek samochodu I podał komuś rękę. Rose 
mare nie miała sil ruszyć się z miejsca, 
tak była ciekawa, w czyjem towarzystwie 
podróżuje jeden z najbliższych adjutantów 
opiekuna Blanki. 

Oparta o rękę mężczyzny, wysiadła o. 
strożnie, badając siopą chodnik ubcy i pa­
trząc blędnemi oczami przed sieb e... Blan­
ka. Za nią wyskoczył człowiek średniego 
wzrostu, szczupły z jednem okiem wyraz 
nie wyżej osadzonem od drug.ego. Tej 
charakterystycznej twarzy nie zapomni n-
gdy .1 tu ją poznała z przerażeniem natych 
miast. 

To sam mag — Pawlin! 
Obaj mężczyźni prowadzili swą towa 

rzyszkę z dwóch stion. 
Blanka była niewidoma. 

Rosemarie jeszcze tego samego dn'a o-
puśćiła hotel „Tenninus", Neapol i slonecz 
ną Italję* 

XVII. 
Na polskiej granicy Klementyna kupiła 

polskie dzieiiu,ki i ilustracje. W pociągu 
panował niebywały tłok. Nie było mowy, 
aby Rosemarie z Klementyną mogły otrzy 
mać osobny przedział. Specjalnie dla dam 
przeznaczone przedziały były najbardziej 
•prze pełń one. A Rosemarie zastrzegła so­
bie stanowczo, że nie wsiądzie do prze­
działu, w którym znajdzie się choćby jeden 
mężczyzna. Pokojówka zaglądała do wszyst 
kich przedziałów i z tej rewizji wróciła do 
sali restauracyjnej na dworcu, gdzie na nią 
oczekiwały baronówna i jej danie de com. 
pagnie. 

— Proszę jaśnie panienki — zameldo­
wała — znalazłam tylko jeden przedział 
pierwszej klasy, gdzie nie było ani jedne­
go pana. W nim siedzi tylko dziecko. 

— Dziecko? — spytała Klementyna. 
— Tak — potwierdziła pokojówka — 

mały chłopczyk. 
— W tak m razie — zdecydowała Rose 

marie — trzeba będzie skorzystać z tego 
ledynego możliwego dla mnie przedziału. 
Z dzieckiem jedzie pewno matka, więc bę­
dzie nas trzy osoby 1 dziecko. 

— Ja już zajęłam, proszę panienki, miej 
sce dla siebie w drugiej klasie — zakomu­
nikowała pokojówka i wzięła ze stołu drob 
ne, ręczne bagaże. 

W rogu kanapy przy oknie drzemał 
pól leżąc może dzewięcio-l^tni chłopczyk, 
podłożywszy sob e pod główkę maleńką, 
zgrabniutką rączkę. 

— Dziwię się — rzekła baronówna, 
siadając naprzeciwko dziecka po drugiej 
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NIEDZIELA. 
PUka nożna: Towarzyskie spotkanie 

rozegrają, następujące drużyny: godz. 11 
rano: Cieyer — Jutrzenka (boisko Geye-
ra), LKS. Ib — WKS. (boisko WKS.). go 
dżina 2.30 po pol.: LKS. (Liga) — Hako 
ah (bosko LKS.). 

Hokey: Na boisku ŁKS-u o godz. 0.30 
rano odbędzie się ostatnie spotkanie o mi 
strzostwo Lodzi; walczy Union z Trium­
fem oraz Union z Kadimahem (godz. 11 
rano). 

Boks: W salt Zjednoczonych odbędą 
się międzyklubowe spotkania pięściarzy. 
Początek wailk wyznaczono na godz. 11 
rano. 

Gry sportowe; O godz- 10 rano w sa 
li S ! 'y odbędą sie dalsze spotkania w 
satkówce dri'żvn męskich o mistrzo­
stwo kl. A ŁOZGS-u. Program zawo­
dów: Creyer — HKS., Zjednoczone — 
PKS.. Hasmonea — Absolwenci. 

W sali przy ul. Nowo-Targowej 24 
od godz. 4-tej po pok wa'c«yć będą na­
stępujące zespoły o mistrzostwo kl. A: 
siatkówka żeńska: LKS. — TUR. WKS. 
— Óeyer Kadhnah — HKS., Zjednoczo­
ne — IKP..; s'atkówka męska: LKS — 
Óeyer, Zjednoczone — Hasmonca, TUT?. 
— Absolwenci, HKS. — LKS. 

Poza tem dziś i jutro w kilku salach 
odbywać się będą snotkan'a ping-pongo 
we o m ;strzostwo ŁOZPP. w klasach 
A. 13. i C. 

• 
W Pabianicach o godz. 3.30 odbędzie 

sie w lokalu Kruschendera 
mecz bokserski 

zespołu crospodarzy z Geyerem. 
O godz. 11-tej rano Burza na swym 

tcreife rozegra z Rierriem w pMce noż­
nej zawody towarzyskie. 

W Warszawie': LKS. walczy w ho­
keju 7 Marvrriontem 6 ^e&ote do kl. A. 

W Pospaniu rklbędzie sie mecz bok-
sersk' Polska — Węgry. 

W Krakowi* sootkante w graefa spor 
towych polskich YMCA. 

J u ż f e s t w s p r z e d a ż y N r . I O 

„ M A Ł E G O K U R J E R A " 
n a j t a ń s z e g o I n a j c i e k a w s z e g o p i s e m k a 

d i a d z i e c i i m ł o d z i e ż y . 
Kto nie czytał poprzednich dziewiącin numerów niech naprawi 
swój błąd i kupi Nr, 10 ta i m łei gazetk i , a napewno stanie się 

jej najgorętszym zwolennik iem. 
Dziesiątki powiastek, wierszyków, zagadek, żarcików i tlustraiyj skła­
dają sie. na treść tak bogata, barwną i ciekawą, że naprawdę warto 

się z nią zapoznać. 
Prenumeratę w wvsokości tylko 51 * r . miesięcznie, względnie 1.30 

kwartalnie wraz z odnoszeniem do domu lub przesyłką pocztową przyj­
muje administrac a Łódź, ul. Piotrkowska N r . 11. Pojedyncze egzem­
plarze w cenie 10 gr. do nabycia w administracji oraz u wszystkich 
kolporterów „Echa" 

Gm nv w poszukiwań u pożyt ek, 
Łódź, 7 marca. Ciężki kryzys, laki obecnie 

przeżywała niekióre samorządy w rowiatach we 
jewtOdziwa tódzkleeo — powodują że coiaz 
czcicie, przedstawiciele Kmin zwracają, się do 
Polskiego fJanku Komunalnego 

o pomoc finansową, 
która re* w miarę możności jest im udzielana. 

Jak się dowiadujemy na ostatniem posiedze­
niu Banku Komunalnego przyznano z funduszów 
pożyczkowo - zapomogowych krótkoterminowe 
pożyczki tureckiemu powiatowemu związkowi 

komunalnemu w wysokośct 30 tysięcy złotych 
oraz Krainie Pabianice w wysokości 50 tysięcy 
złotych. 

Potyczki te wypłacone będą jeszcze w bie­
żącym tygodniu. 

Co się tyczy tych związków komunalnych 
województwa łódzkiego, które zwróciły się o 
prolnncatę terminu zwrotu poprzednio zaciagiii^ 
tych pożyczek, sprawy te rozpatrzone będą na 
specjalnem posiedzeniu Banku, klóre odbędzie 
sie w czwartek dnia 12 marca br. 

howy zarząd oddz ału łódzkeqo. 
W dnhi 1 marca r. b. odbył sie walny Zjazd 

Oddziału Łódzkiego Związku Harcerstwa Pol 
Połomska. Józef Janiczek, fgnacy Pietrzak. Do 
koirilsti rewi?ylncl powołano do: rei. L. Kalita, 

0, , |*ia5ne zebranie piłkarzy. 
Częstochowa, czy Sosnow.ocł 
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się ono w Częstochowie w obecności 
dwóch delegatów PZPN. Decyzja PZPN 
zmierzająca do przywrócenia 

normalnych stosunków 
okręgu kieleckiego spotkała sio z ogól-
nem uznanjem klubów. Trzeba dodać, że 
według informacji czynników miarodaj­
nych, 80 proc. klubów jest za przeniesit 
niem siedziby związku do Sosnowca-
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K,S l« oliccnie w dosko 
ski^z n ^ u Ż y ć chociażby fakt 

^ M w y s t ą p . l i w tym 
w Buda­

peszcie reprezentacji Moraw w druzgo­
cącym stosunku 15:1; tylko w pófśred 
niej Zsida uzyskał nierozstrzygnięta ze 
Stoecklem. W ringu, w t. zw. hali repre 
zentacyjnej staną następujące pary (po­
dajemy według kolejności wag, goście 
na pierwszem miejscu): Eros i Wolnia-
kowski, Enekes i Forlariski, Szabo i 
R u d z k i Fogas i Seweryniak, Zsida i Ar-
ski, Szigeti i Majchrzycki, Keri i Wiś­
niewski. Koeroesy i Wocka. 

sWego Ziazd rozooczal obtadv o eodz 10 M) w | St. Podcu-chowskieeo. Fr. Fele. zaś do liarcer 
lokaJu Związku orzv ul. Ewangelickiei 0 pod 
przewodnictwem D. dyr. Czaoczyńsklego. w o-
becności przedstawicieli władz naństwowych. 
naczelnictwa Z H P oraz związków. 

Po Przemówieniach t wyborze orezydlum, 
naczelnik Otównel Kwatery Mesklel Z H P druh 
A. Olbromskl wygtoaH referat na temat; ,.Ska.u 
towe Imprezy w r. 1931 o mlcdzynarodowem 
znaozenlu' 1. Nasteonle wysłuchano I przyjęto 
sprawozdania ustcoulaccgo zarządu I D3 jd7,!c-
lontu mu absolutorium przysłaniano do wyboru 
nowych wtadz Oddziału Łódzkiego Zw. Harcer 
»two Połskiego. W skład nowego zarządu we­
szli pp.: kurator J. Oadomskl. dr. A. Orabowskl 
naczolnfk W ł . DubaJ. rejent A. Karnawalskl. 
mec. Antoni I.inińskl. wiz. .1, Szymanowski. In­
spektor Z. Wilczyńska inż. H. Rau'owa. wiz. A. 

Teatr Art . -L I ter . , 
„Dobry Wieczór" 
u l . K o p e r n i k a 1 6 . le i . 184-66 
dolatd tramwajami 5. 6. 8. 9 I 16 

D z i i i dni następnych I 

• 
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f o c i ą U k pr łedłtawiań 8 i 10 wi«c». 
W soboty, nl«dzt>t« j * w l ł t * _ . 6 ' j _ L i ° 
ka ta i?rz«diprł*d. .Reklama Polska" 
Piotrkowska 101, tai. 125-89. od 11—6 

w sob.. niads. l święta od 1—3. 
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' s t ° P a d a ; 2 ) w Łodzi 

U-go lipca do 9^0 sierpnia; 
3) w Baranowiczach od 7-go czerwca do 
21-go czerwca; 4) w Bydgoszczy od 2r> 
czerwca do 2S-go lipca: 5) w Kielcach ; 
Radomiu od ?5-go kw:e,rn.ia do 17-go ma­
ja: 6) w katowicach od 27-go wrześna 
do 18-go października; 7) we Lwowie 
wiosenne od 17-go maja do 29TJTO czerw­
ca, jesienne od 6-go września do 4-go 
października; <0 w tirWinie od 28 czerw­
ca do 22-gt> lipca; 9) w Piotrkowie od 9 
sierpnia do 23-go sierpnia; 10) w Pozna­
niu sezon w'osenny od 3-go maja do 2" 
maja. sezon iesienny od 23 sierpnia do 13 
wrześn i : 11) w Grudziądzu (cross-coun 
rrv) od 23-go września do 26-go wrze­
śnia. , 
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» rwT.":.0. Puli-ir angielski & t ó r n c m spotkaniu 
\^b2>'^ Birmingham 

^ l i k ^ f ^ . t c i n u nadspo-
Chel sea została 

puhar angielski. 
(—) 204.(1011 widzów, mimo fatalnej 

pogody, obserwowało półfinałowy mecz 
piłkarski o puhar angielski w Londynie, 
płacąc za bilety wstępu zgórą 600,000 zł. 
(14.170 f. st.) 

( o u o j i i i i i ? 
W i e c z o r n e r o z r y w k i Ł o d z i . 

Teatr Miejski: — Po pol. Konto X ; wlecz. Ulica 
Teatr Kameralny: — Po pol. R o x y ; wlecz. Tak 

się zdobywa kobiety. 
Teatr Popularny: — Nauczycielka. 

Teatr Popularny ( w sali Geyera) : Sybir. 
Dobry Wieczór: — Kiedy panierkl ida spać 

Apollo: — Hadżl Murat. 
Ra}ka: — I Czarna dama. — I I Bagażowy Nr. 13 
Casino: — Monte Carlo. 
Capltol: — Król żebraków. 
Corso: — Miłość cowboya. 

Czary : — Zemsta czerwonoskórych. 
Grand Kino: — Wiatr od morza. . 

l.nna: — Anioł pod szminka. 
Mimoza: — Parada Paramoutrru. 
Odeon: — Pat I Patachon jako królowie 

mody. 
Oświatowy: — Dla dorost. Córka Zorry 

Dla młodz. Nowa Owinea. 
Pałace: — I. Ucieczka od miłości; I I . Nie od­

chodź ode mtre. 
Przedwiośnie: — Nieprzyjaciele. 

Raj : - I. Minuta przed śmiercią. I I . Cl którzy 
tańczą. 

Resursa: — U progu szczęścia. 
Splcndld: — Serce pieśniarza. 
Spółdzielnia: - Noc wrażeń 
Wodewi l : - Pat 1 Pałachon jako królowie 

mody. 
7achcta: — I Kobieta która się nigdy nie za­

pomni. — I I Bunt kawalerów. 
t z 

WINSZUJEMY. 
Jutro Wincentemu. 
Wschód słońca 6.11. 
Zachód — 5.23. 
Długość dn.a 11.13. 
Przybyło dn !a 3.27. 
Tydzień 10. 

Kurs Akcji Katolickiej 
dla Pań. 

ttrstytat Akcji Katolickiej, prajr.ąc zapoznać 
f*arte z ideą A!;c1l Katolickiej oraz wskazać dro 
irl dla katottektei pracy społecznel, zorganizo­
wał specjalny knrs. 

Dziś o godz. 17 w saU przy ul. Gdańskie U 1 
nastąpi otwarcie kursu. które™o dskona J. E. 
Ks. Bp. dr. W . Tymtenlecki. 

Kurs trwać będzie przez dwa dni. Wyk łady 
wyzłoszą- panie: Zofia Rzepecka- przewodni­
cząca Kat. Zjednoczenia Związku Polek z Pozna 
n!a, lir, Władysławowa I Zofja Zamojska, H. 
Dernałowiczówna. Czarnowska oraz Ks. dr A. 
Roszkowski 1 Ks. Kanonik L. StypuUowskl . 

Na kurs przybędą ziemianki oraz panie z In­
teligencji z całej diecezji. Niewątpliwie I żeńska 
inteligencja naszego miasta skorzysur V- okaz.l 
I gromadnie w kursie weźmie udziak 

Wcten na w v k l j d v h*/nijinv 

skiego Sadu Honorowego pp.: A. Lipińskiego, 
wiz. F. Połomskiego, C. śwlderkówne. nace. St. 
Najdera. M. Jeżewskiego. 

R a d ; o - k ą c i k 
Niedziela. 

10.15 Nabożeństwo z Poznania. 11-58 — i ? . 5 
Sygnał .-za/su. kom. meteorol.. program dzienny 
I repertuar teatrów i kin, 1-M5 Poranek yyr f . . 
15.00 — 16 00 K.nncert życzeń z pły< dla dzec i . 
16.00 — 16.30 Prop-am dla dzieci, 16.30 — K 5 0 
Skrzynka pocztowa, 16,50 Płyty grzun.. 17.00 
Odczyt. 17 15 P łyty gramol.. 17,25 „Wtodo^r^ś-
oi pm-iemne I pożyteczne". 17.40 — 19.00 Kon 
cert z Warszawy. 19.00 — 19,25 Rozmaiłości. 
19.25 PeMt-tos, 10.40 — 19 45 Wojewódzki kum 
rad).. 19.45 Kom. ,.Z przed stu lat". 19.50—20 00 
Kom. sportowy 20.00 Słuohonfeko z Katowic 
20.30 — 22.00 Koncert I kwadrans literacki. 22 00 
PeJJetoji. 22.15 Koncert. 2250 — 24.00 Komnn. 1 
muz. tameczna. 

Katowice, niedziela. 
10,15 Nabożeństwo z Poznania, 11.58 Sygnał 

czasu kom. meteoroi, program na dzień nast., 
12.15 — 14.00 Poranek symf.. 14.00 — 14.20 Ks. 
Rosiński „Fałszywe oskarżenia Chrystusa", 
14,20 — 15,20 Odczyty rodn. i muzyka, 15,20 
Aud. żołnierska. I ł ' 00 — 16J0 Skrzynka p-.czr 
towa, 16,505 — 17.00 Intermezizo muzyczne 17.0C 
Odczyt, 17.15 — 17.25 Intermezzo muzyorne, 
17,25 Wiadomości przyjemne I pożyteczne, 17,40 
— 19.00 Koncert, 19.00 — 19.25 „Bery I bolkl 
śląskie". 19,25 Felieton, 19,40 J 20,00 Rozmaito­
ści, 20.00 — 20.30 Słuchowisko pogodne w 2-ch 
odsłonach p. t. „Skarbników dar". 20,30 — 22.00 
Recital s k r z r o c . kwadrans liter., I koncert po­
pularny, 22 00 Feljeton, 22,15 Koncert, 22,50 — 
?3,00 Kom. meteorol., kom. sportowe i progtarr 
na dzień nast.. 3.00 — 24,00 Muzyka tan. 

Koenlgswiisterbausen, niedziela 1634.9. 
8.50 Nabożeństwo. 11.00 Akademja muzyczna 

ku czci O. Ph. Tflemanna. 12.00 Koncert ork. 
?00 bezrobotnych muzyków. 14.00 Dta rodziców 
DT. R. I.iebenberg: „Precz z pesymizmem przy 
wyborze zawodu dla naszych dzieci". 14,30 
..Snrerć u Verdiego" — odczyt ilustr. płytami 
graitnof.. 16 00 Transm. z Lipska, 16.20 Lekki k.m 
cert 18,00 — 1S.35 „ZawfKlowcy". ..Żołnierz 
Reichswehry", 18.30 — 1855 „Charaktery nie­
m i e c k i " Hans Kyser: „Ficpte", 1900 — 19.21 
A. Heye: „Jak fUmowałem lwy" , 19.30 — 19. v5 
..Bnefe unterwegs" — Alberta Fałkenberga, — 
20,00 Trans, z Langenbergu. 21,15 Koncert ork. 
dętej. Następnie muzyka taneczna. 

Ogólne zebran ie 
k a t e d r a l n e g o c h ó r u s u m o w e -

g o w Ł o d z ? . 
Stowairzyszenle śpiewacze katedralnego chó 

ru sumowego w Łodzi zawiadamia, że ogólne 
roczne zebranie odbędzie sie w niedziele, dnia 8 
marca r. b. w lokalu własnym orzv ul. Radwcń 
sklej nr. 17 o godz. 4 po poi. w oierwszym. o go 
dżinie 5 po pot. w drugim terminie, ważne be i 
względu na ilość obecnych członków. 

Porządek dzienny: Zagajenie i w r b ó r prze­
wodniczącego: Odczytanie protokółów z ostat 
nich zebrań: Sorawozdanie: zarządu, kasowe, 
sekcji bibliotecznej, komisji rewizr ine i : Udzie­
lenie absolutorium zarządowi; wnioski zarządu; 
\ V v b o r v zarządu, komisji rewizyjne!, sekcll bib 
ljotecmej 1 chorążych; Wolne wnioski. 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś. o godztnle 4 po poł. „Konto X " . Ceny 

najniższe od 50 gr. do zł. 3.60. 
Dz.!ś premiera sztuki Rice'a „Ulica". Insce­

nizacja „Ulicy" w Teatrze Miejskim oparta 
Jest ściśle na wzór warszawski. Popisowa ro­
lę w synchronicznie ujętej sztuce tej kreuje 
imstrz Stefan Jaracz. 

TEATR KAMERALNY. 
DzK. sobota o 5 po południu l Jutro o gn<t; 

12 w południe żegna Łódź Stefanja Jarkowska 
swola kieacia w . .Rosy", a w niedzielę o 5 po 
potudnu w „Dobrej Wróżce" . 

Dziś. w niedzielę i pcniedziaJek wieczorem 
komedja L Verneuil'a „Tak się zdobywa kobie­
ty" . 

TEATR POPULARNY. 
Dziś premjera. komedji NteodemteEO ..Nau­

czycielka". 

TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 

PIOTRKOWSKA 29S. 

Dziś o Z- 8,15 w. 1 Jutro o 4.15 1 8,15 wiec* . 
powtórzenie kasowej sztuki p. t. „Sybir" z o-
działem rosyjskiego chóru pod batuta O. Orłowa. 
Reżyserował dyr. J. Pilarski. Bilety w cenie od 
50 nr do 250 do nahvrl« w kasie teatru. 

zyciz Emmnti e. 
N O T O W A N I A Z Ł O T E O O ZAGRANICA. 

Londyn 43.35, Praga wypt.ny na W a r s ó w ł 
3 7 7 2 2 i pół — 379.22 i PIA. V\ ieueń ozekl 7 0 . 5 7 -
85, Zurych 58.15. B e r l n 46 87 i pół — 47.2/ I 
pół. Wypła ty na Warszawę, KuowJce i Foana* 
47.00 — 47.20. 

G I F I D Y ZAGRANICZNE. 
Londyn. Not<wania końcowe: N o w y Jors 

•495.68, Paryż 124.02, B e r ł a 20.4 5 i pół. Hoła.rdia 
12.11 i 3 4, Be!g;a 34.S5 i 3 8. Włochy 9.'"4 
Szwaijcaria 25.23 I 3/4. Danja 18.16 i 1/4, Wiedeć 
34.56. Warszawa 43.36. 

Paryż. Notowania końcowe: Londyn 114 93, 
Nowy Jork 25.53 i pół, Szwajcaria 49100. N e m -
cy 607.25. 

Gdańsk. Notowana końcowe: 100 złotych 
57 .65-76 czek na Londyn -;5 0'i I 3/4. telegra­
ficzne wypłaty na W a r s z a w ę 57.64 — 57.75. 

B A W F Ł N A . 
Liverpool. 6 marca. Amerykańska, zaimkn** 

cle: marzec 5.96, kwiecień 5.99, mi 6.03, czer» 
wiec 6.07. lipiec 6.12. sierpień 6.16. wrresiień fi.U 
paźJzernilk 6.23, listopad 6.27, grudzień 6.31, lo­
co 6\09. 

Liverpool, 6 mrwca. Eiriip^ka, zamknięcie: ma 
rzec 9.36. maj 9.38. l ipec 9.47. wrzesiicń 9.5*. pa i 
dz>'ern'k 9.65. listopad 9.66. styczeń 9.7S, loco 9.S5 

Nowy Or'ean, 6 marca. Amerykańska, ranj-
knóięcie: loco 10.75. marzec 11.01, rmtij 11.21. tt-
pnec 11.45, październik 11.74, g n l z i e ń 11.91 : Sty­
czeń 12 00. 

Nowy Jork. 6 marca. Amerykańska, zaimknle-
c'e: loco 11.05. Kontrakty: marzec 10.97, kwie­
cień 11.09. maj 11.32. czerwiec 11.32, l*p1oc 11.46 
sterpień 11.54, wrzesień 11.63, paźd^erntk 11.73, 
Iteto-pad 11.83, grudzień 11.93, styczeń 12.01. 

Waluty, dewizy i akcie 
na giełdzie warszawskiej 

Na zebraniu giełdy walutowej zapotrzebo­
wanie za dewizy zagraniczne było większe nut 
dnia poprzedniego, sięgało bowiem roz.ni arów 
średnich, tendencja mało się zmieniła, w ięk­
szość bowiem dewiz utrzymywała się na dotych 
czasowym poziomie, nieliczne zaa kursy wyka­
zywa ły drobne odchylenia od kursów poprzed­
nich. Największe pozycje dotyczyły dewiz na 
Londyn. Kurs dolarów Stan. Z j .dn. utrzymał się 
na wczorajszym poziomie ppzy obrotach dość 

'ograniczonych. Dewizy na Odańsk, Nowy Jork, 
Kabel, Pragę, Szwajcarie i Włochy sprzedawa 
no po kursach poprzednich, po wyższym zaś o 
2 gr. kursie nabywano dewizy na Wiedeń. Po­
zostałe dewizy były słabsze. Londyn obniżył 
się o ćwierć gr. na 1 funcie. Paryż o pół grosza 
oraz na Sztokholm o 5 gr. 

P O Ż Y C Z K I P A Ń S T W . (DOLAR. ) M O C N I E J S Z I 
Z W Y Ż K O W A T E N D E N C J A D L A P R Y W . P A P 

L O K A C Y J N Y C H . 
W dziale pożyczek państwowych zaintereso­

wanie dla premjówek było małe, wskutek cze 
go pozostały one zupełnie bez orzędowych noto 
wań. Z Innych pożyczek dużym" popytem cie­
szyły się 6 proc. Poż. Dolarowa oraz 7 proc. 
Poż. Stabilizacyjna, w konsekwencji czego kur 
sy obu pożyczek podniosły się o półtora proc 
Za 5 proc Poż. Konwersyjną płacono niżet kur 
su poprzedniego o pól Proc. Inne pożyczki na 
rynku się nie pojawiły. Rynek prywatnych pa­
pierów lokacyjnych w y k a z y w a ł większe oży­
wienie. Kurs prawie wszystkich listów zastaw­
nych, będących przedmiotem obrotów giełdo­
wych, osiągnęły pewne zyski. 10 proc listy zast 
m. Siedlec zyskały na kursie 25 gr„ 4 i pól proc, 
listy zast. ziemskie. 8 proc. listy zjLst.. m War­
szawy, 8 Proc. listy zast. m. Lodzi 50 gr., 10 
proc listy zasL m. Lublina — 75 gr. oraz 8 
proc. listy zast. m. KaMsza zł 1 Pozostały jedy 
nie bez zmiany 8 proc. listy zast. Tow. Kred. 
Przem. Polskiego oraz 8 proc. listy zast. m. Cze 
stochowy. 

AKCJE MOCNIEJSZE. , 
Zebranie giełdy akcyjnej odznaczam się włęk 

sza. ruchliwością oraz tendencją mocnie.szą d/a 
akcyj przedsiębiorstw przemysłowych N a j w ę k 
szem zainteresowaniem oieszyły się akcj"e :neta 
lurgiczne. Z akcyj bankowych akcje L'aiku Poił 
skiego obniżyły się o 50 gr. Z akcyi przemysłu 
chemicznego sprzedawano Sołę Potasowe r o 
kursie poprzednim. Z akcyj kopalnianych akcje 
Warsz. Tow. KopaJń Węgla podniosły sis o zł 
1. Z akcyj metalurgicznych Mr.drze.owskie zy­
skały na kursie 75 gr. Pociski 25 g r . oraz Stan) 
chowlce 65 gr. Poszukiwano nadto Pulsa. Lllpo 
pa 1 wiele Innych, lecz materjalu nie sposób by 
to dostać. 

GIEŁDA ZFOZOWA. 
Warszawa , 7. 3. Urzędowa Ceduła Gtetds 

Zbożowo-Towarowej w Wars /awie . Kursy * • 
stalone na podstawie cen giełdowych. Cenv ro 
zumieją się za 100 klg. parytet wagon Warsza 
w a : żyto 19 — 19 I pół, pszenica 26 —27. owies 

j jednolity 21 — 22. zbierany 19 — 20, icezmień 
na kaszę 18 — 19. browarny 24 — * 5 ma.ka 
pszenna luksusowa 52 — 62, 4-ttrrowa 4 2 — 53, 
żytnia wdlg. typu pj-zep. 33 — 35 otręby pszc* 
ne szale 16 — 17. średnie 15 - 16. żytnie 13 — 
1350, kuchy lniane 28.50 — 2'^50 rzepakowe, 
19 — 20, groch polny jadalny 25 — 28 Victoria 
29 — 32- koniczyna czerwona bez kan :ankl O 
czystości do 97 p r o c 270 — 340. koniczyna bla 
la bez kaniankl o czystości do 97 proc. 270 — 
400. wyka siewna 29 — 33, seradela podwójna 
czyszczona 60 — 64, peluszka siewna 34 — 38, 
łubin nleb'eski 21 — 2250 . żółty siewny M — 
38. Obroty średnie. Usposobienie spokojtio. 

T F A T R R t W J I ..DOHRY V\ I f C Z C 3 " , 

Dziś w daJszym ciągu rewja p. n. „Kiedy pa­
nienki idą spać". . 

Niewidziany dotychczas półfnał p. t. „Wielfc 
Marsz" egzotyczna I kolorowa „Arabia", ży­
wiołowa 1 pełna temperamentu ..Sałatka rosTł. 
ska". oryginalne i ekscentryczne „ lempo. f em-
po" 1 wreszcie malowniczy i szampański ..Ame> 
rican Bar" — aasliuntla na soecialna uwaca. 
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Burzliwy żywot Anglika. 
Młody Anglik Jack Norton ogłosił o-

becne w lednem z czasopism londyń­
skich szereg felietonów, w których opo-
w edział niesłychanie 

ciekawe przeżycia 
swoie wśród Eskimosów Oto w skrójcie 
podana historja iego życia brzmiąca niby 
»ensacvinv scenariusz filmowy: 

Kobiety • karty były ledynemi rze­
czami klórem zajmował sie lack Nmton 
svn bogatego ojra Oiciec Jacka ustowicz 
nie płac ;l d'ugi. żywiąc nadzieję, że svna-
lek wres/cie sie ustatkuje i rozno.rz.nie in 
n e . pożyteczn e isze życie. Skoro 'eJnak 
spostrzegł że Jack wcale niema zamiaru 
sie; poprawi^, oświadczy! energicznie, że 
wstrzvm«i wszelkie dalsze suhsvdia pie­
niężne Norton wsiadł do łodzi motoro­
wej i wyiecl-al na morze. 

aby tam emrzeć... 
Łowca w eloryhów ujrzał pewnego 

dnia łódź w którei leżała nieruchomi Do­
stać mło^eco mężczyzny Jack »o«tal w 
ten sposób uratowany, a brutalny kapi­
tan zmtts ;J go. aby lako marynarz uzupeł­
nił ska^a załogę 1 ecz życie na tym okrę 
(He stało się dla niego męczarnią. Gdy 
stracił iedvner?o' przyjaciela wśród z.a'->gi. 
małego chłopca okrętowego zmarłego 
wskutek choroby — postanów ł 

opuścić to piekło. 
Potajemnie wydostał s;ę ? okrętu na o r T e 

pływającą k r e lodową i samotny krąży* 
p o «Hr**n lodowem... 

Po kilku dniach znaleźli go i itrato 
wali Fskimosi. Córka wod>a piękna Eka 
lonk za;ęła s'ę nim i troskbwą opieką 
przywróciła mu zdrowie. 

Szczep F s k i m o s A w przyiął J a c k a 
b a r d z o Gościnnie 

Powoli zaczął się on wtaiemniczać coraz 
bardziei w z-ieżkie życie tego ' u d u Wre­
szcie udało m u s ę zapoznać z mową 
Eskimosów .. 

Tymczasem Ekalonk Jwrn się zainte­
resowała się osobą Anglika i l tn t f% 
wszelką sympatję d la swero narzeczone­
go Mariaka. I ecz J a c k nie cliciał «taiąć 
m ędzy dziewczyną a Manakiem '< ozn"i-
mił Fskimosce. że iako biały ?7łowek n ;e' 
ma zamiaru lej poślubić Ekalonk głębo­
k o się tem przejęła lecz mimo lo nie 
chciała zostać żoną Mariaka 

Tymczasem nadeszła zima a r k t y c z n a 
i Esk mosnm dal się o d c z u ć silny g łód 
w s k u t e k 

zepsucia się zapasów. 
Sędza doszła do punklu kulminacyjnego. 

P a d e w i t a i 

dziewczyna 
oszalała z miłości. 

R o m a n s d y p l o m a t y . 
W pokoju ordynacyjnym bardzo zna­

nego lekarza paryskiego, d-ra Steiana 
Laudsiera rozebrała się onegdaj 

straszliwa scena. 
Młoda dziewczyna, którą lekarz od nre-
siąca leczył metodą hypnotyzmu. dostała 
ataku (urji i rzuciła się na doktora du­
sząc go za gardło Z trudem tylko lekarz 
z<|ołał się zwolnić z żelaznego uścisku lu 
natki. 

Przy pomocy służącego zdołał dziew­
czynę obezwładnić, poczem zawezwał po 
gotowie ratunkowe- które odw ozlo obłą 
kaną do szpitala. 

Afera tą wywołała w Paryżu wstrzą­
sające wrażenie Nieszczęśliwa obłąkana 
20-letnia niezwykłe; piękności Karolina 
Vientemps test córką 

znanego przemysłowca 
i odgrywała w:<'lka iolę w tuteiszem ży-
c u towarzyskiem. Przed rokiem po/nałą 
i a halu członka poselstwa włoskiego w 
*tórvm zakochała się od pierwszego wei 
rżenia Dyplomata flirtował prze/ jakiś 
czas z bardzo piękną i wytworną dziew­
czyną Kiedy jednak widział że Karolina 
pragn e go zakuć w okowy małżeńskie, 
wycofał się. 

U d a n e d o ś w i a d c z e n i a c h e m i ­
k ó w . 

Dużą przeszkodę w sprzedaży niektó­
rych artykułów gumowych stanowiło do-

Ody Jack spostrzegł pewnego dnia wielo ( o z e g , i m e 

ryba, zaalarmował swych przyjaciół. Ku 
szono na polowanie, któie udało się i do­
starczyło ilości pożvw;en a. wys'arca)ą-
cej na przetrzymanie zimy Dzięki oo'o-
wowi wieloiyba Jack zyska! ogólną sym­
patię a wódz ofiarował mu swa córkę za 
żonę. Marjak pogodził się z ut.atą dziew 
czyny i stal s;ę przyia^elem Jacka Od 
niego dowiedział się pewnego dnia Jack. 
że w łożysku rzeki, leżącej na północy, 
znajdmą się żółte 

bhs/.czoce kamienie — z ł o t o 
Nagle obudziła się w Angliku gorączka 
złota ' w towarzystw e Maraka p-zed 
sięwziął on ekspedycię którei skutek byl 
niezwykle pomyślny 

Finał powiót do ojczyzny 

czuć nieprzyjemnie. 
I dlatego przedmioty gumowe bvły mniej 
pokupne w stosunku do takich samych 
produktów, ale sporządzonych z innego 
materjału Zaobserwować to można by­
ło nn na płaszczach gumowych 

Jak donoszą obecnie pisma tet hnicz-
ne udało się chtrnrkom stworzyć kombi­
nację gumy i lakie^os leszcze materiału, 
który iesl taiemnicą producentów dz ę-
ki którei guma nielvlko straciła swoią nie 
miłą woń. ale zyskała nawet zupełnie 

przyjemny z a p a c h . 
A naiciekawsze że ów materiał kom­

binacyjny sam w sobie ma równ'eż ohyd­
ny zapach i. dopiero w połączeń u i gu­
mą, przemienia się całkowicie 

S i w e j c z u p r y | 
Japonka boi się iak o i t r a 

'« 4* 10J i» -

Jakkolwiek wiele kobiet w Europie 
taibuje siwe włosy, większość lednak nie 
obawia się siwizny, z którą n ekiedy iesl 
pięknym paniom bardzo do twarzy. 

Elegantki europeiskie sa dumne na­
wet ze srebrnego odcienia włosów In i-
cze) dzieie się w Japonii, gdz e siwe wło­
sy uważane są za odznakę 

upokarzającej starośd. 
Gdy kobieta ma siwe włosy, schodzi 

na ostatni p l a n i poprostu przestaje eg/y 
stować. Gdy jednak kobiecie uda się za­
chować hebanowe włosy, ponrmo n a i b i r 
dz ei podeszłego wieku, pomimo zmarsz 
czek przysługuje iei prawo bywania w te 
obach l kinach, brania udziału w zaba­
wach, iednem słowem wszędzie, gdzie 
chce prowadzić życie Ś w i a t o w e . 

Nic zatem dziwnego,", 
do włosów są tak ^a'^i 
ne w Japonii i maia t a c.j| 
nie w toalec e Japonki.• K 

dzięki w elolelniei tra<W * T , k * « ' t l p r i f M 

nie najmniej szkodliwe. j * J***U ł» uVilUctaa 
leczne Najpospoliciej r" 1 ^ 
łaiby i liścia orzechów-1" n*Uoę ^ 
również farba , * «»rOwou 

z lupn zielonycli ^ C ^ ^ _ - ' l » v - i , 
Robią one mocny wvwtf 1 

chów zwanych u nas * l o S 

rym myją włosy. 
By uzyskać1 kolor Ho"! 

odcieniem złocistym, 
ny u geisz, myją włosy 

tak 
w b a l 

D z i w y 

Kto wierzy dzl* w eusłł I c*<«ry, 
przyznacie lednak poeclo, 
że u w leku r»k<ei 1 .men 
*a przecie! dziwy na * u lecie. 

Mroź . - sanlo skrzypią na ftnlcKo 
Wiatr «rogi * dało sie wwierca. 
Dwadzieścia punlzci co* tera. 
a lethiak topnieją dwa serca. Rom. 

odwarze żółtej panamy 

w c u k i e r n i a c h 
Zycie kawiarniane W 

Ausirji. cierpi obecnie, 
nam rówmeż znana j 

Każdy wiedeńczyk-" 
ną kaw armę. do któreil 
wę karty, domeno. 
Znany i stałv KO&t 
powiada: „Proszę do 
ku". 

Ciężkie czasu powo 
uczciwszych ludzi nit 
w ;q/ac się ze zohowlł* 
untow po miesiącu 
przenosząc się do nrł* 

Obecnie kawarnie ' 3 
dnia postanowiły w s w V ^ 
wieszać co miesiąc - c Z *_ 
mozjadów którzy n:c 

swych racłiu^j1 

Pozwól1 to i i c I k o h ć 
zakładom, do których 
nle<ć 

U nas tem trodek ""l 
mozladami ne d;i'bv ^ ^ 
srdW sn on,i sporadyczijjj 
rwh nilkt me zna z ln' i e^ 

™ Niemit 

^ d ? i e ft-> 

k -radzie 
lan/,""" *• 

fotesamowtta s 
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Wy 
Wńskiei, 

Nur,.!" r ' * tw 
Derwsze i Kairu do« 

loir^zna v\vprawa 
we Iwtcresuiace wynll 
kach w Favum. w 
Dcżenl stolacv na czd' 
bvll na <w'atło dzlt*"1^ 
święconą SekneiotyTil*-.! 
łowi". W swiatvni V f v 
ty pozwalające na ^ ' O l i 
ków tej n^Ątt 
IdentN^kacłl Światło' L 
iKlnai!ezlen:u naoi.su * ( r t 

znaidu'acvm sie w e * " 1 . 
*orvch w rodzalu k i o * ^ 
rionmp-fr-o. V\'^i*c;e do ^ 
ne jest podobiznami 
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»cvinv 

n , e tos ta 
Vtv | w v 

""•owlnn 
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m» w c l l l 

H i s t o r y c z n e 

T a j e m n i c a 
s z a c h a -

p i o n k a © 

Paczka dla krwawego 
cara. 

W Moskwie dużo opowadają o zaj­
ściu, które miało mieisce przed dwoma, 
trzema tygodniami. 

Do generalnego sekretariatu kompar 
tji nadeszła ooczłą pae/ka z Tarrbowa 
na imię Stalina Ponieważ Stalin otrzymu 
« baitl/o obszerną prywatną korespon­
dencję, wśród której bywają często pacz 
ki z pre/entam . przeto wszystkie listy i 
paczki otw;erane są 

p r z e z snecja'na s e k r e t a r k ę . 
Po otworzeniu paczki z Tambowa. se 

kretarka znalazła w niej surowy, brudny kazały, że w sztuc.nem zestawieniu pion 

P l a n u c i e c z k i d l a u w i ę z i o n e g o c e s a r z a . 
Do osobliwości Paryża należy mc*ąt gry Napoleonowi ; : ik j daru od wicrryih rozpoczęła się po śmierci w elkiego Kor-

pliwie wąski stolik marmurowy '<tOry po t rz,yiaciól. był obm"̂ uny Josć zięcznie sykanina. W 
kazują gościom kaw arn ,L« R^gcn'e", 1 aby mieć w ;dokj pogodzeń a. icon zapisał 
położonej napi /ecr. ' ! i i . gmachu Komedii' Wyspę sw Hclec ^ rzadk 
Francuskiej. Jest l't zupełnie zwycza n\ ły okięty. poniewiz nie bv _ 
stolik, ale posiada swoią hisłor.ę nad ie- j<̂ nną Przesyłka b\la tru.im PoUcono ją dla swego, wnuka, syna Napoleona l. księ 
go zczeiniałvm dz-- i popękanym blatem oficerów, załogi okrętu, który w pi/eeż- Ha Re chstadt, by pozostawić mu pamiąt-

przed 140 Mi ko lały dzie zatrzymać się miał a wybrzeża wv- kę, używaną przez ojca do ostatniej nie-
pochylała s ;ę głow o w y . i z s H m prolilu spy Olicei ten byl także wtaie nrn; zony mai chwili życia 

I w tvm wypadku także przypadek po 

testamencie swvm, Napo 
cenne szachy matce swej, 

nawiedza- księżnej Letycji, zamieszkałej wówczas 
bvla b azć\ wo- w Rzynre, która zkolei pizeznaczyla ie 

wprosi 
niemożności 

do Wiednia, 

.ogon świni i kartkę następującej tre 
ści: 

— Przyjm. towarzyszu, pozostałość 
p o calem mo;em gospodaistwie. które di 
i<w;^owalem przy wstąp en;u do koł­
chozu. 

Podobno. 9prawą tą zajęło s'ę GPU. 

i wysmukłe, silne ręce przesuwały pion- w zagadkę gry. lecz przypadek zrządził. 
ki gry: Konsul bonipj'1^- gri l w sza< hy że umarł na żółtą febrę < n ie zdązvł pized krzyżował plany. Wobec 
Był namiętnym giaceni i unb.now.il _'G śmiercią wtaiemniczyć żony. Ta ostatnia przesiania szachów 
sunięcia z tą samą uwagą iak póznici na p>rzy lądowań u na wyspie sw 
mapie Europy- N 3 v n podczas wygnania więczyła szachy gubernatorowi 
na wyspę św H«-ien\ givwa! w szachy które przekazać je ka/a! cesarzowi. List ionji w misji politycznej hrabiego Pro-
' stanowiło to ieg>' ledyną r 0zr\wUę Idziękczynny Napoleona jest dowodem, kesch-Osten Jednak pobyt austriackie-

W ostatnich lata-h życii bvl w posia- 'że gra została mu doręczona ale dzi> jesz go posła we Włoszech trwał rok zgórą, a 
daniu kosztownej gry • 
wanei mu przez ie^j 
c'ół G i a ta z wvi"".hcm woinv świato-jże prawjopodob eństwo, że cubernator ; stadl, który w międzyczasie 
wej zaginęła Zarząd r.uzeum napoleon- , wyspy sir Hudson 1-awe, domyślił się pod | Schoenbrunnie. 
skiego w Mnlma JOft wvznaczvl w>soką stepu i po dokladnem zbadaniu przesła-
nagrodę za odnalaziene gry ponieważ nvch szachów usunął z nich plan uciecz-
wvkryte w m;ędzy .-zasie dokumenty wy ki. 

Są to jednak przypuszczenia, jak do­
tąd niewyjaśnione Jest wielce prawdo-

imlzkie ź'a< ó',vM>i " , v JjJ^ływ'nvc 
sionek w którvm od^^if*hli 0^^ r i>/rx,C; 
ołtarze Sw :ątvnia " ' 7 8 D r z y c n t 

;zen'«i dłiteiej drocL . 
nr?eds!onka. Rrame ^ j f i r a 
b»-zvm posa<? bożka I \Ą 
nrzeds^wialnca Iwa ' ^d] 
n'en'em <w!a?vnl

 7^elr(Ą 
sp" w : p ' k ! prro kanfa^L 

e c i a 
>il*9otr 

^bv ' w ówcz a . 

Hihiny gdzie przebywał książę Re chstadt. księż 
wyspy, na Letycia skorzystała z przyiazdu do Bojnopolu, gdzie grono -» 

podziw ało nieraz sza c . j / 
ostatnie przeszły w Po5:* nJt* 

.,'oiego. Wobec łego. * e i t f t 
w szachy ofiaro- cze niewiadomo, czy dowiedział się o za- i gdy hr. P. okesch-Osten powrócił do Wie- potomstwa, wzgl. sP*° <fi 

angielskich przyia- wartei w nich tajemnicy Nasuwa się lak|dni a , dowiedział sę o zgonie ks. Reich- Inji prostej, nasuwa sJC Pf 

nastąpił w 

ków szachowych ukrywał się 
p l a n u c i e c z k i prze-ioac/ony dla c e s a r z a , 
a zatem ukrywa «ię w n ch do dnn dzi­
siejszego, jakkolwiek dziwnym zbiegiem 
okoliczności nigdy nie doszedł do wia 
dom ości secarza 

Plan sp'zysię/1onycłi przesłana lej 

W liście swym o zachowaniu do dnia 
dzisiejszego, matka ks ęcia cesarzowa 
Maria Luiza dziękuje hrabiemu Prokes^h 
Osten za trud poniesiony i z a i a z e m prjsi 

| 0 zatrzymanie namiritki. Jak wynika z pa 
podobne, że kosztowne szachy znajdują 1 m ętników hrabiny Gobineau przviac ;ół 
się dz ś w posiadaniu jakiego amerykan- ki rodziny ProkeschY.w hrabia nigdy nie 
^kiego miliardera, który nabvł je na licy- 'rozstawał się z szachami Nanoleona. ktń 
tacji w zupełnej nieświadomości histo- 're towarzyszyły mu w każdej podróży 
rycznego dokumentu iaki ukrvwa|ą. Po 'mierci Prokescha Ostena. który osłat 

Wędrówka szachów ln ;o b y ł posłem austrjackim w Konstanty 

szachy Napoleona zrta 
licytacji 

Ia*ty 

e r d ^ aóC 
byłby skorzystał z plaB'J 

ked.ikloi naczelny- Franciszek Prolist Odbito na własnej maszynie rotacyjnej 
V Lodzi Drży ulicy Zawadzkiej Nr. i . 

istnieje co do tego P'8'!^**' 
Powrót Napoleona z * ffi 
na szachownicy EurOpł a 
słych posunięć. n0i& \ 

Szczegół, że okol jc^ jŁ. 
dził przypadek i nodrn^lT 
szachy, nadaje posta^i ^ * 
cechę jeszcze tragicz^11 Jk 
tomnoścL SjĄ 
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